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Trzeci miesiąc walk w Hiszpanii
Powódź kłamstw, fabrykowa­

nych na poczekaniu plotek, oczy­
wistych nonsensów i t. d., która 
otoczyła tragiczne wypadki w 
Hiszpanji, — utrudnia czytelniko­
wi niesłychanie jakakolwiek o- 
rjentację. Myśmy wybrali sposób 
inny: dajemy w każdym numerze 
obok wiadomości rządowych i z 
kół ludowych tak samo informa­
cje, pochodzące od radjostacyj ro­
koszu faszystowskiego; musimy, 
rzecz jasna, prostować z  punktu 
blagi jasne, jak słońce (naprzy- 
kład o ...500.000-nej armji gen. 
Franco), albo oszczerstwa, bijące 
w oczy. W tej chwili — poza co- 
dziennemi do obrzydzenia powta- 
rzanemi w tych samych wyraże­
niach — „komunikatami" o dzie- 
siątkch, nieomal setkach tysięcy 
rozstrzeliwanych rzekomo przez 
wojska ludowe zakładników, — 
wciąż nadchodzą relacje „ze źró­
deł powstańczych“ o „rozkładzie 
wewnętrznym“ sił ludowych, o 
„uwięzieniu prez. Azany przez a- 
narchistów“ i t. p. Są to zwykłe i 
znane nie od dziś „kawały" pro­
pagandowe, którym nie można 
przypisywać większej wagi. Tar­
cia pomiędzy Rządem ludowym a 
grupami anarchistów są, natural­
nie, bardzo prawdopodobne; po 
tamtej stronie barykady istnieją

tak samo tarcia pomiędzy „karli- 
stami", „alfonsistami" i faszysta­
mi „integralnymi". Nie ulegają 
natomiast wątpliwości najmniej­
szej dwie prawdy:

1) gen. Franco i jego przyja­
ciele niszczą własną Ojczyznę 
naj gruntowniej;

2) gen. Franco i jego przyjacie­
le prowadzą przeciwko większości 
własnego narodu falangi cudzo­
ziemców, w szczególności kaby- 
lów afrykańskich.

Te dwie prawdy uznaje duży 
odłam zachodnio-europejskiej pra­
sy mieszczańskiej. Tylko nasze pi­
sma... „katolickie" pasują nadal z  
uporem owych kabylów na... „o- 
brońców wiary chrześcijańskiej".

„Daily Chronicie" przytacza in­
teresujący aforyzm jednego z  tych 
„obrońców".

Było to po zdobyciu przez re­
woltę Irunu.

D ziennikarz angielski p y ta :
—  No, cóż, jesteście zadowole­

ni? —
Odpowiedź brzmi:
— O, tak, natlukliśmy Hiszpa­

nów; gdyby jeszcze dobrać się do 
skóry mnichowi"

„Obrońcy wiary chrześcijań­
skiej"!... Nieprawdaż?...

Na zgliszczach Alkazaru
K orespondent H avasa podaje, 

że po w izycie p rem jera Largo C a­
ballero w śród  oddziałów  w alczą­
cych pod Toledo, arty le rja  rządo­
w a w zm ogła ogień przeciw ko je ­
dynej pozostałej w ieży Alkazaru. 
O ddziały rządow e, które zajęły 
już kilka przyległych do fortecy 
zabudow ań zostały  w ycofane. Gru

p a  m ilicjantów  posunęła się pod 
tę  część A lkazaru, gdzie znajdują 
się kuchnie, rozla ła  tam  kilka be­
czek benzyny, poczem  w znieciła 
ogień za pom ocą g ranatów . P ożar 
trw ał całą noc. O ddziałom  rząd o ­
wym udało  się też odrzucić poza 
ruiny dow ództw o w ojskow e oblę­
żonych, k tóre się tam  schroniło.

Na pozostałych odcinkach

Sytuacja na terenie walk o Madryt
Po dwóch miesiącach zaciętej walki najważniejszym stal się 

front środkowy ze względu na bliskość Madrytu i na środki, 
jakiemi rozporządzają obie strony. Jest rzeczą oczywistą, że 
zajęcie stolicy dałoby powstańcom znaczną przewagę. Front 
środkowy składa się z dwóch odcinków: północnego i północno- 
zachodniego w górach Guadarrama. Linja frontu tego od pierw­
szego dnia walk NIE ULEGŁA ZNACZNIEJSZEJ ZMIANIE 
i służy wyłącznie jako linja ochronna przed powstańcami, któ­
rych jedyny znaczniejszy wysiłek skierowany jest — jak się zda­
je — przeciw miejscowości’Lozoyuela, która posiada wielkie 
zbiorniki wody do picia, zaopatrujące część Madrytu. Walka 
na froncie górskim

Z KAŻDYM DNIEM BEDZIE CORAZ POWOLNIEJSZA 
I TRUDNIEJSZA 

z uwagi na rozpoczynające się chłody, które dochodzą tu do 
15—20 stopni mrozu poniżej zera. Poczynając od Arenas de San 
Pedro zaczyna się odcinek Talavera i doliny Tagu, stanowiący 

NAJDOGODNIEJSZA DROGĘ DLA INWAZJI,
' * skąd powstańcy zaatakują zape

wne Madryt. Powstańcy usiłują 
zacieśnić te dwa koła opasujące 
Madryt. Punktem newralgicz­

nym komunikacji kolejowej Ma 
drytu z Katalonją jest Aranjuez, 
położony około 50 km. na pół- 
ncco-wschód od Toledo i od któ 
rego wojska łaszystowskie 
jeszcze dość daleko.

Komunikat urzędowy podaje: o- 
ficjalne wiadomości o wczoraj­
szych walkach w zachodniej czę­
ści Asturji potwierdzają odwrót 
powstańców, którzy w wyniku 12- 
godzinnej bitwy pozostawili 30 za 
bitych, 3 moździerze, 4 armaty i 
70 karabinów. Krążownik „Men­
dez Munez“, który przystąpił do 
ruchu republikańskiego zarzucił 
kotwicę w Maladze. Na odcinku 
Talavera powstańcy, którzy ata­

kowali gwałtownie, zostali odpar­
ci.

Wczoraj po południu trójmoto- 
rowy samolot bombardujący za­
atakował v/ obszarze Talavera od 
dział Legji cudzoziemskiej na stu 
samochodach ciężarowych. Samo­
lot zrzucił wielką ilość bomb 50 i 
100 kilowych. Powstańcy mieli po 
nieść ciężkie straty, zaś samocho­
dy musiały się cofnąć do punktu 
wyjściowego.

s woj
Nie wszędzie prasa burżuazyj 

na stanęła po stronie zdradziec­
kich generałów hiszpańskich, —  
którzy złamali przysięgę wier­
ności Republice. W takim np. 
dzienniku szwajcarskim „Basler 
Nationalzeitung“ czytamy co na­
stępuje:

„Niew iadom o byłoby, skąd n a ­
ród (hiszpański) czerpie tyle en tu ­
zjazm u, gdyby nie chodziło mu o 
ideę wolności. W iara  w  osta tecz­
ne zw ycięstw o i w yzw olenie od 
w ielow iekow ego ucisku jest tak  
pew na, iż nie m oże jej zachw iać 
żadna choćby najboleśniejsza o- 
fiara. P raw ie  w szystkie kobiety 
(w M adrycie) noszą żałobę, niem a 
bow iem  ani jednej rodziny, k tó ra- 
by nie opłak iw ała kogoś z b lis­
kich.

Codzień przez m iasto  p rzeciąga 
ją  u roczyste pogrzeby. Są to  p o ­
grzeby b ąd ź  oficerów , b ąd ź  p rzy­
w ódców  robotniczych, k tórzy  z 
szarej m asy braw urow em i w yczy 
nam i w ybili się na bohaterów  lu­
du. W idzieliśm y —  pisze dalej ko 
respondent dziennika szw a jca rs­
kiego —  procesję pogrzebów . N a 
pierw szym  karaw an ie  zw łoki puł 
kew nika, na drugim  —  lekarza—  
na trzeci —  to reado ra , w reszcie 
na czw artym  karaw an ie  u staw io ­
ne trzy  trum ny ze zw łokam i s tu ­
denta, zaw odow ego  tancerza  i mło 
dej dziew czyny. W szystk ie te 
o fiary  w ojny  dom ow ej pochodzi­
ły  z jednej kam panji i pad ły  o te j 
sam ej godzinie w  górach  G uada- 
rram y".

Za bunt przeciw Republice
Funkcjonujący na pokładzie pa­

rowca „Urugwaj" trybunał ludowy 
skazał jednego kapitana i trzech po 
ruezników pułku piechoty w Bada- 
joz na karę śmierci. Jeden kapitan

skazany został na dożywotnie wię 
zienie, a jednego uniewinniono. — 
Wczoraj rozstrzelano oficerów ska 
zanych na śmierć w ub. piątek.
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MAPKA SYTUACYJNA  
FRONTU MADRYCKIEGO

Na odcinku aragońskim
Płk. Sandino podaje : na odcin­

ku środkow ym  frontu a ragońsk ie­
go odparliśm y silny atak . N a od­
cinku północnym  garnizon H ues- 
ca usiłow ał rozpaczliw ie przebić 
się przez nasze linje, zosta ł jed ­

nak odparty . W  celu uniknięcia 
bom bardow ania schronu pod Hu- 
esca i dla zajęcia korzystniejszych 
pozycyj cofnęliśm y się o kilka me 
trów . Lotnictw o republikańskie 
bom bardow ało  linje pow stańcze.

Szwecja po wyborach

To w.  Hansson tworzy Rząd
(Telegram  wizsny )

Rząd stronnictwa agrarjuszy, który sprawował władzę w Szwe­
cji od kilku miesięcy, ustąpił wobec wyniku wyborów; kraj wskazał 
w glosowaniu powszechnem socjalistów, jako kierowników Pań­
stwa.

Misję utworzenia Rządu otrzymuje tow. Hansson, przywódca 
Socjalnej Demokracji szwedzkiej. Tow. Hansson zamierza wciąg­
nąć do współpracy agrarjuszy (odpowiednik naszych ludowców); 
współpracę z komunistami tow. Hansson odrzuca. Proletarjat Szwe­
cji rozstrzygnął dla siebie ostatecznie spór pomiędzy Socjalizmem 
a komunizmem; socjalistom dał 112 mandatów, komunistom — 5. 
Czas zlikwidować ostatecznie dywersję wśród proletarjatu Szwecji.

Sukces socjalistów duńskich

Pomoc dla czerwonej Hiszpanji
O rgan francuskiego stronn ictw a 

socjalistycznego „P o p u la ire"  za ­
m ieszcza pod tytułem  „P om oc re­
publice h iszpańskiej" w ynik  zbiór 
ki, zorganizow anej na rzecz hisz­
pańskiego F rontu  Ludow ego przez 
francuskie zw iązki zaw odow e. —  
Z biórka dała  ogółem  4.200.000 fr. 
D ziennik donosi, że z Belgji w y­
siano do H iszpanji 14.000 k ilogra­
m ów konserw  m ięsnych o raz 500 
tonn innych tow arów . „Le P opu- 
la ire" zw raca się z apelem  do o r- 
ganizacyj robotniczych, p ro sz ą c o  
w ysyłanie środków  żyw ności do 
H iszpanji:

❖

Do Barcelony przyyby ła delega 
cja, złożona z deputow anych an ­
gielskich z  L abour P arty , celem 
zb ad an ia  zapo trzebow an ia  san ita r 
nego H iszpanji. W śród  nich zn a j­
duje się znany ze sw ej działa l­
ności publicznej i hum anita rne j—  
lord H astings. N aczelny kom itet 
milicji w ydał m anifest, w  którym  
dziękując różnym  zagranicznym  
misjom san itarnym  za energicz­
ną działa lność na frontach, stw ier 
dza, że m aterja ł w  ludziach jest 
w ystarcza jący , b ra k  jednak  w  dal 
szym ciągu lekarstw  i sprzętu  sa­
n itarnego.

W  niektórych okręgach  Danji 
odbyły się przed  p arom a dniami 
w ybory w yborców , k tórzy dnia 22 
lis topada r. b. w yb io rą 28 posłów  
do Landsthingu t. j. do drugiej iz­
by. W ybory  odbyły  się na Zelan- 
dji (bez w szakże K openhagi), na 
w yspach  L olland-F alster i Born- 
holmie oraz w  południow ej Jutlan
dji.

O ile m ożna już te raz  przew i­
dzieć, w ybory  lis topadow e dadzą 
socjalistom  dw a now e m andaty . 
M ogą one rozstrzygnąć o tern, któ 
ra strona będzie m iała w iększość 
w tej izbie, gdzie dotychczas 
w iększość mieli konserw atyści.

W ynik  w yborów  przy ję ty  zo­
sta ł p rzez Sfery rządow e D anji z 
wielkiem  zadow oleniem . Szef Rzą 
du tow . S taun ing  ośw iadczył, że 
w ynik tych w yborów  nie pozosta­
nie bez konsekw encyj.

„S ozialdem okraten", dow odzi, 
że w ynik w yborów  jest uchw ale­
niem votum  ufności dla Rządu so ­
cjalistycznego, k tóry  od 7 la t rzą­
dzi D anją.

„B erlingske T idende" piszą, że 
w ybory  te  w zm ocniły stanow isko  
Rządu S taun inga i że n a  p ierw szy  
plan w ysuw a się obecnie sp raw a 
zm iany konsty tucji duńskiej i w pro  
w adzenia system u jednoizbow ego.

Wiadomości ze źródeł rebelii
Z Burgos donoszą, że wojska płk.

Yague zajęły ważny węzeł komuni­
kacyjny Maqueda położony o 33 kim. 
od Toledo a o 75 kim. od Madrytu.
Wojska rządowe zbudowały dokoła 
Maqueda silną linję obronną ze 
schronami betonowymi, otoczoną po-

Radio w Barcelonie

trójnymi zagrodami z drtutu kol­
czastego. Wojska rządowe nie wy­
trzymały jednak ataku powstańców.

W ciągu ostatnich dni wojska gen. 
Franco zdobyły rzekomo bardzo zna 
czne zapasy broni i amunicji.

Posiadacze aparatów lampowych 
mogą słuchać komunikatów o sytua­
cji w Hiszpanji ze stacji w Barcelo­
nie.

Komunikaty są nadawane codzien­

nie o godz. 22 min. 30 (czas barce- 
loński) w czterech językach: angiel­
skim, francuskim, niemieckim i wło­
skim, na krótkiej fa,; 42 metr.

Francja ostatnim szańcem
wolności republikańskich

D onoszą z Genewy, że p rze­
w odniczący  genew skiej rad y  kan 
tonalnej, tow . Nicole, spo tka ł się 
w  m iejscow ości Evian z p rzew o d ­
niczącym  francuskich zw iązków  
zaw odow ych tow . Jouhaux . N ico­
le w ygłosił na zebraniu  zw iązków

zaw odow ych przem ów ienie, w  
którem  w skazał, że F rancja  je s t 
obecnie osta tn im  szańcem  w olno­
ści republikańskiej. M ów ca za rzu ­
cił zarazem  federalnem u R ządow i 
szw ajcarsk iem u tendencję w pro ­
w adzenia m etod faszystow skich.

Za kilka dni — glosowanie w Łodzi
z im  stwierdzamy, że Świat Pracy całej Polski śpieszy Łodzi z pomocą
. P*rz^ ? i ^ cie A ac*,al s^ ad k i na adres Sekretariatu Generalnego C.K.W.P.P.S. (Warszawa, Warecka 7), albo na konto r.iv.u. — 3.174.
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W  P a le s ty n ie

„Trójkąt grozy”
Teren koncentracji sił powstańców arabskich

Ja k  donoszą dzienniki londyń­
skie, przyw ódca pow stańców  a- 
rabskich  Fauzi Bey skoncentrował 
swe siły w  rejonie T u lkaram -Je-  
nin. Rejon ten nosi nazwę „ t ró j­
ką ta  grozy". Dzienniki londyńskie 
zam ieszcza ją  oświadczenie Fauzi 
Beya, wzyw ające Arabów pale­
styńskich do nieustępliwości w o­
bec Anglji. W  oświadczeniu swem 
przyw ódca pow stańców  arabskich 
podkreśla ,  że „tylko siłą zmusić 
można Anglję do us tępstw  na 
rzecz A rabów". W  dalszym ciągu 
swego oświadczenia Fauzi Bey 
podkreśla ,  że codziennie p rzy b y ­
w a ją  do P a lestyn y  oddzia ły arab­
sk ie  innych kra jów , aby z  bronią  
w  ręku w alczyć o jedność narodu  
arabskiego. Między Innymi w  o- 
s ta tn im  czasie przybył znacznie j­
szy oddział ochotników z Iraku, 
O ddzia ł ten je s t w o jskow o  dobrze  
w yćw iczony i zaop a trzo n y  w  n a j­
now ocześn ie jszą  broń, m. in. w  
karab iny m aszynow e oraz grana­
ty  o d u że j sile w ybuchow ej. W  
końcu swego oświadczenia Fauzi 
Bey w yraża  przekonanie, że w o j­
ska  jego s tw orzą  ośrodek arab­
sk ie j a rm ji rew olucyjnej.

***

Dziś p rzybyw ają  do Haify 
pierwsze bata ljony  rezerwowe z 
Anglji. W ładze  m andatow e w yda­
ły surowe zarządzen ia  celem z a ­
pewnienia bezpieczeństwa t r a n s ­
portów  wojskowych. Między inny­
mi p a le styń sk ie  iinje kolejow e  
poddane zo sta ły  kontroli w ładz  
w ojskow ych . W  ciągu najb liż ­
szych dni linje te przeznaczone 
będą  w yłączn ie dla transportów  
oddzia łów  w ojskow ych . P a le s tyń ­
ska sieć kolejowa jest s trzeżona 
przez silne posterunki angielskie 
d la udarem nienia zamachów a ra b ­
skich n a  t ranspo r ty  wojskowe.

H aifa  p rzekszta łcona  zosta ła  w  
w ielk i obóz w ojenny. G łównodo­
wodzący siłami angielskimi w P a ­
lestynie gen. Dill przybędzie dziś 
z Jerozolimy do Haify dla doko­
nan ia  p rzeg lądu  w ojsk  przyby­
w ających z Anglji.  W  okolicy Je­
rozolimy rozlokowane będą  dwie 
b rygady  piechoty. 4 dalsze b ry g a ­
dy zakw ate row ane będą  w  okrę­
gach Jaffy, N azaretu , Haify i N a- 
Jplus. D w a bata ljony  piechoty o- 
be jm ą s traż  nad  linjami kolejo- 
wemi. G łówna kw ate ra  wojsk  a n ­
gielskich zna jdu je  się narazie w 
Jerozolimie.

***

W czoraj rano w  najbliższem są ­
siedztwie konsula tu  generalnego 
R. P. w Jerozolimie wybuchła 
bomba. Dwoje dzieci arabskich 
zostało zabitych, jeden mężczyzna 
i jedna  kobieta odniosły rany.

Przegląd prasy
M ŁODZIEŻ CHŁOPSKA.

Jest to wielki i w ażny  problem. 
Młodzież chłopska je s t  dziś inna, 
niż s ta re  pokolenie. Chce gw ał­
townie uczyć się, pracować nad 
podniesieniem poziomu wsi, w a l­
czyć o p raw a  chłopa, o lepsze ju ­
tro, o nowy ustrój. Nowe p rądy  
rodzą się w  nowem pokoleniu. 
Dusi się ona w  starych w arun-

SUKNIE, PŁASZCZE
NAJNOWSZE KREACJE

JE S IE N N O '
ZIMOWY
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Japonja l Chiny

II
Kato-

Z Tokio donoszą :  W ed ług  in- 
formacvj ajencji „Domei" sy tua­
cja w  P akhoe pozostaje  nadal n a ­
prężona, mimo, że 19-ta armja 
wycofała się z miasta  i została  za 
s tąp iona przez oddziały generała  
nankińskiego Ju-Chan -  Mow. —

W ładze  japońskie nie uw ażają  
bynajmniej incydentu w  Pakhoe 
za zlikwidowany. Kwestja  cało­
kształtu s tosunków japońsko-chiń  
skich weszła na porządek  dzienny 
polityki japońskiej i powinna być 
definitywnie rozstrzygnięta .

Agencja PRESS donosł z
w ic:

Kierujące koła partji narodowo- 
„socjalistycznej" w  Niemczech  
w ezw ały ponownie przyw ódców  
organizacyj ludności niemieckiej 
na polskim Śląsku do zjednocze­
nia się w  jednym związku noszą­
cym nazw ę „Volksblock" (blok lu­
dowy). Blok ten miałby skupiać w  
swych szeregach ł reprezentować 
w obec władz polskich całą lud­
ność niemiecką w  w ojew ództw ie  
śląskim.

Nacisk hitlerowców w  kierunku 
zjednoczenia wywierany jest nie

Sytuacja w Genewie
Wielkie mocarstwa szukają sposobu pozbycia się Abisynji

Z a ku liso w a  akc ja  sekre ta rza  L i­
g i N arodów  p. A venola , k tó ry  
p rzy ją ł zobow iązan ia  wobec  
W łoch te j treści: „że zg ro m a d ze­
nie, ja k ie  odbyć się ma na po czą t­
ku  sesji, pozbędzie  się delegacji 
ab isyńsk ie j, a tern sam em  o tw o­
rzy  W łochom  m ożliw ość pow rotu  
do G enew y“ —  za ko ń czy ła  się  
fia skiem . D zis ia j nie ulega ju ż  
w ątpliw ości, że  spór o pełnom oc­
nic tw a A b isyń czykó w  będzie trw ał 
d łu ższy  czas i za ko ń czy  się p ra w ­
dopodobnie p rzed  trybunałem  ha­
sk im . P on iew aż je d n a k  niem a  
precedensu w  ta k ie j spraw ie, ro­
d z i się m nóstw o w ątp liw ości na ­
tury fo rm a lne j, ja k  problem  „ode­
słać" do H agi, czy  drogą uchw ał 
kom isyjnych , ery te ż  drogą  decy­
z ji  zgrom adzenia , czy jed n o g ło ­
śnie, czy  te ż  w ysta rczy  zw yk ła  
w iększość?  Z a m ęt je s t  tern w ięk ­
szy , że  Z S S R  w  te j spraw ie w y ­
stęp u je  ja k o  gorliw y zw o lenn ik  
rozw iązan ia  haskiego.

P oza tem  p o w sta je  kw estja , czy  
w czasie tych deliberacyj delega­
cja  ab isyń ska  m oże brać udzia ł 
w obradach. P rzew a ża  pogląd , że 
tu ta j będzie m ożna zastosow ać  
przep is  procedury, odm aw iający  
delegacja  praw a udzia łu  w  o- 
bradach L igi (? ).

C zy je d n a k  to po łow iczne z li­
kw idow anie delegacji a b isyń sk ie j 
zadow o li W łochy? Jest to w ięcej, 
n iż  w ątpliw e.

*
K om plikacje, ja k ie  w yn ik ły  na  

tle  ab isyńskiem , g rożą  pow ażne-  
mi reperkusjam i w  innych sp ra ­
w ach p o lityk i europejskie j. P rze-  
d ew szystk icm  w idoki na zw ołanie  
kon ferencji lokarneńsk ie j oddala­
ją  się coraz bardziej. M ożliw ość  
bow iem  przed łużen ia  obrad Korni-

Dość pogodnie ic eoło
Przewidywany przebieg pogody 

dn. 23 b. m.: Pomorze: Wileńskie i 
Polesie: zachmurzenie zmienne z
przelotnemi gdzieniegdzie deszcza­
mi. T em peratura bez znacznych 
zmian. Umiarkowane w iatry  półno­
cno -  zachodnie i zachodnie.

Pozostałe dzielnice: dość pogodnie 
i c'eplo przy słabych w iatrach zacho 
dnich.

s ji  dla usta lenia  praw  delegacji 
ab isyńskie j, w yw oła ła  w kołach  
w łoskich  fa ta lne  w rażenie i udzia ł 
W łoch w tegorocznych obradach  
Z grom adzen ia  je s t pod  znakiem  
zapy tan ia , g d y ż  nie w iadom o, 
kiedy  zapadn ie decyz ja  w te j 
spraw ie. S ku tk ie m  tego R zym  nie­
w ątp liw ie zacieśn i sw e s to su n ki z  
Berlinem  i rozczarow anie, jak iego  
dozna ł . na  terenie genew skim , 
prze ja w i się w  osłabieniu w sp ó ł­
pracy z  Francją i A ng lją . Jeśli do 
tego bilansu w sta w im y oporne 
stanow isko  N iem iec w obec ko n fe ­
rencji lokarneńsk ie j, to  pesym izm  
w spraw ie te j kon ferencji, p rze ja ­
w ia jący się osta tnio  w  kołach de­
legacji francusk ie j, w yda je  się 
być w pełn i uzasadniony.

SPRAWA UDZIAŁU ABISYNJ! W  
OBRADACH LIGI JESZCZE NIE 

ZAŁATWIONA.

Na wczorajszem przedpoludnio-  
wcm posiedzeniu zgrom adzenia  
Ligi N arodów  pow ołano 6 komi­
sji.

Zgrom adzenie  Ligi nie dokina- 
ło natom iast w yboru  swych w i­
ceprzewodniczących, co tłum aczo­
ne jest powikłaniami, jakie w y ­
w ołała  kw est ja  delegacji ab isyń­
skiej. Zgodnie z tradycją ,  jedno 
ze stanow isk  w iceprzew odniczą­
cych pow innoby przypaść  W ło ­
chom, które na obecnym zg ro m a­
dzeniu Ligi nie są dotychczas re ­
prezentowane.

Po posiedzeniu zgrom adzenia  
Ligi zebrała się komisja weryfika 
cyjna, która, jak  wiadom o, zajmu 
je się sp raw ą pełnomocnictw de­
legacji abisyńskiej. P race  tej ko­
misji śledzone są z dużym zainte­
resowaniem ze w zględu  na sprze­
czności,  jakie ujawniły  się w  ło­
nie komisji pomiędzy delegacją 
sow iecką z jednej a f rancuską i 
angielską z drugiej strony. Dele­
gac ja  sowiecka zaproponow ała  
mianowicie odesłanie sp raw y  peł­
nom ocnictw  delegacji abisyńskiej 
do trybunału  haskiego po opinję 
doradczą.  T akie  s tanow isko  So­
w ietów  wywołało  wiele kom enta­
rzy, poniew aż trybunał haski nie 
jest do tychczas uznany przez 
Rząd sowiecki.

Koła angielskie informują, że

czifonkowie komisji przychylili się 
w  zasadzie do propozycji p rzeka­
zania tej kwestji t rybunałowi h a ­
skiemu, który  w ydałby  opinję do ­
radczą. Równocześnie pos tano ­
wiono pow ołać specjalny podko­
mitet prawniczo -  redakcyjny, — 
który ustalić ma zapytanie, z j a ­
kim Liga zw róciłaby się do Hagi 
po opinję. Podkom ite t ten za s ta ­
nowić się m a również nad  sp ra ­
w ą, czy delegacja ab isyńska bę­
dzie m ogła zas iadać na zg rom a­
dzeniu w  okresie, gdy  zagadnienie 
jej pełnomocnictw znajdow ać się 
będzie przed forum Hagi i Ligi 
Narodów. Ponad to  podkom itet za ­
jąć  się ma kw estją, czy przy o d ­
syłaniu sp raw y  do Hagi obow ią­
zyw ać będzie na  zgromadzeniu 
Ligi jednomyślność czy też w ięk­
szość.

**

Korespondent H avasa  w  Gene­
wie donosi,  że w program ie  wczo 
rajszych p rac  genewskich zaszły 
pew ne zmiany, w yw ołane przez 
fakty, jakie w ydarzy ły  się w cią­
gu dnia. T rudności,  jakie się w y ­
tw orzyły  przy  wyłonieniu komisji 
do zbadan ia  pełnomoctnictw, nie­
spodziane przybycie Negusa oraz 
w yrażana  przez pew ne koła skłon 
ność do ewentualnego odwołania 
się do T rybuna łu  haskiego— w szy 
stko to zdezorjentowało  nieco o- 
pinję publiczną. Obecnie stało się 
już całkowicie jasnym, że l ikwida­
cja konsekwencyj za ta rgu  włosko 
abisyńskiego nie będzie rzeczą 
tak  ła tw ą, jak  można było przy­
puszczać.

P o w r ó t
Z dn. 1 grudnia  r. b. został od ­

w ołany  do centrali M. S. Z. p. Mi­
chał Mościcki, poseł R. P. w  T o ­
kio. (P A T ).

Strajk w Żychlinie
W  fabryce Rohn i Zielińskiego w  

Żychlinie zas tra jkow ało  280 robot, 
ników, którzy pozosta ją  w  fab ry ­
ce.

Pow odem  okupacyjnego strajku
jest żądanie podwyżki płac, k tóre­
go D yrekcja nie- chciała uw zg lęd­
nić.

tylko na organizacje o charakte­
rze politycznym, ale również na 
niemieckie zw iązki zaw odow e. —  
Hitlerowcom chodzi o  połączenie 
zw iązków  robotniczych ze zw iąz 
kami pracowników um ysłowych  
w  jedną organizację zaw odow ą—  
która politycznie miałaby pozosta  
w ać pod komendą „Volksblocku".

Jak dotychczas, wysiłki zjedno­
czeniow e hitlerowców nie przy­
niosły w iększych rezultatów. Je­
dynie część „Deutsche Partei" po­
łączyła się z  „Volksblockiem", na­
tom iast „Volksbund“ i „Jung - 
deutsche Partei" zachowują nadal 
odrębność organizacyjną, przy- 
czym  prowadzą wzajem nie dość 
bezw zględną w alkę. W  w alce tej 
gra rolę nie tyle obrona przed 
„zglajchszaltowaniem ", ile raczej 
rozgrywki poszczególnych osób i 
grup o przewodnictwo w  zjedno­
czonej organizacji.

Niemiecka prasa emigracyjna 
donosi, że w pływ ow e koła hitle­
rowskie w  Berlinie posiadają w ła  
snych kandydatów na „fiihrerów" 
ludności niemieckiej na polskim  
Śląsku i że nie m yślą z nich zbyt 
łatw o zrezygnować. Kierownictwo  
„Arbeitsfrontu" w  Gliwicach za ­
groziło organizacjom  i związkom  
niemieckim na polskim Śląsku 
wstrzymaniem " w ypłaty pienięż­
nych subwencyj, jeżeli w  najbliż­
szym czasie nie nastąpi porozu­
mienie w  kwestjach personalnych.

Na zaostrzenie walk w  obozie  
niemieckim w pływają mnożące 
się procesy polityczne przeciw  
spiskowcom  hitlerowskim na Gór 
nym Śląsku. W  październiku odbę 
dzie się w  Katowicach proces 
przeciw 74 członkom nielegalnej 
„NSDAB". Jest to już druga serja 
spiskow ców  z tej organizacji na 
ław ie oskarżonych.

Prawdopodobnie także w  paź­
dzierniku odbędą się w  Katowi­
cach oddzielne procesy przeciwko 
członkom organizacji niemieckiej 
„Schwarze Hand" (czarna ręka) 
oraz członkom dalszej nielegalnej 
organizacji „Oberschlesischer W an  
derbund" (górnośląski związek  
pielgrzym ów).

W  obu tych procesach zasiądzie 
na ław ie oskarżonych łącznie 45 
spiskowców .

DLA PAMIĘCI.
Agencja PRESS donosi z Ka­

towic:
Na Śląsku Opolskim zgermani- 

zow ane zostały w  okręgu Wielkie 
Strzelce (Gross Strehlitz) nazw y 2 
miast. Miasto Leśnica otrzymało 
nazw ę „B ergstad t"  a miasto U-
jezd nazwę „Bischofstal".

***
T akie  kom un ika ty  agencyjne po- 

w innyby  —  po ludzku  biorąc  — 
przem aw iać do m ózgów  i do w y ­
obraźn i naszych  dyp lom atów  z  
ul. W ierzbow ej.

A liśc i te  m ózg i i ta  w yobraźnia  
są  ja kg d yb y ... opancerzone. H i- 
sto r ja  zna , n ieste ty , takie  z ja w i­
sk a  chorobliwe.

K o r z y s t a m y  z l o t ­
n i c tw a ,  p o d r ó ­

żu jąc ,  w y s y ł a j ą c  
p o c z t ę  i t o w a r y  
samolotami!

kach. T rzeba  było słyszeć mowę 
ob. K. z „U gorów " na radomskim 
zjeździe T U R ‘a!

Ale p. P ac  w  „Kurj. Por."  ina­
czej to wszystko „rozumie". Jemu 
się zdaje, że to „kondotjerzy" (!!) 
ludowcowi podbechtują młodzież.
I że trzeba ją  ra tow ać przy pom o­
cy sanacyjnych wychowawców. 

Wołanie o program , o grunt, o 
organizację jest powszechne.

— Mnie się wydaje, że starosto­
wie — dodaje jeden ze starostów — 
wytrzymują już od kilku miesięcy 
ciężką próbę kierując powiatami, w 
których praca wychowawczo - pań­
stwowa została przerwana.

Stworzenie programu dla mas 
staje się dla powszechnego ładu za 
gadnieniem nie mniej pilnym, niż 
było danie państwu konstytucji.

Gdy sobie sami to  powiemy śmia 
ło i otwarcie, dopiero wtedy bę­
dziemy mogli mówić o zgubnej 
działalności wszelkiego rodzaju 
kondotierów ludowej ideologji.
Czy to naiwność? czy też szu­

kanie kar je ry  politycznej? Czy p. 
P ac  sądzi, że złapie tę młodzież 
w iejską na  lep jak iegoś nowego 
BB?

To nie je s t  naiwność. P. P ac  pi­
sze donos na „ W ici", młodzieżo­
w ą o rganizac ję  ludowcową. Opi­
suje przyczyny Hrubieszowskich 
wypadków:

Ośrodki „Wici‘‘ robiły bokami, 
składek nie płacono, żyć nie było z 
czego. Agitatorzy, czystej krwi bol­
szewiccy, wykorzystali sytuację. 
Robota była gruba, ale nikt się na 
niej nie poznał czy też : 
chciał (!) się poznać. Przyjęto o- 
fertę  założenia całej sieci nowych 
placówek „Wici", składki przyjęto. 
Składki płacone były niezwykle re­
gularnie. Bagatela. Była to  bodaj 
najtańsza, a najefektowniejsza im­
preza bolszewicka w Polsce.

I  w tych jaczejkach legalnych 
rozpoczęła się robota.
Donos wedle wszelkich reguł tej 

szlachetnej sztuki. Usuńcie „W i­
ci" i stwórzcie panowie—władzo, 
jak ieś  nowe pac-anow skie B B!

A może także nęc&a ’się p rzy­
czyniła do w y p ad k ó w  w  Hru­
bieszowie? może s tan  ustro jowy?

Nie, p. P ac  nie chce naw et my­
śleć o takich rzeczach. Podobnie 
ja k  niedawno „C zas"  w artykule 
o Hrubieszowie. W a r t  P ac.  „cza­
sowego" pałaca...

GRAJMY W  BRYDŻA! 
Endecki „D ziennik K u ja w sk i"  

p iorunuje na  inteligencję polską. 
Nic —  psiakrew  —  nie robi, ni- 
czem się nie interesuje, i tylko g ra  
w brydża:

Przedewszystkiem jednak inteli­
gencja ściska sobie wzajemnie 
rączki i gra w brydża. Niech się 
wszystko wali, niech pożar czerwo­
ny coraz dalej się rozszerza, niech 
tam  ktoś gdzieś komuś coś, byle­
by kieszeń jako tako się zapełniła, 
byle dobra złożyła się partja . Apa- 
tja, bierność, machnięcie ręką, a o- 
żywienie dopiero przy kartach: 
szlemik, kontra, rekontra... to  jest 
życie...

I tak  sobie g ra ją  w  brydżyka... 
Nie chcemy zbytnio generalizo­

wać, lecz czarne te  barwy powta­
rzają się nader często w  obrazie 
polskim, zwłaszcza na prowincji. 
N iestety, w inteligencji niema dzi­
siaj tak  wyraźnego i mocnego po­
czucia narodowego, poczucia wła­
sności narodowej i w łasnej w arto­
ści jak  u rzemieślnika, chłopa czy 
robotnika".
Dużo w  tern praw dy. N a tu ra l ­

nie, „Dziennikowi" chodzi o to, 
by inteligencja p racow ała  dla en­
decji —• s tąd  gniew. S tąd  też de­
k lam ac ja  o „czerwonym pożarze" ,
0 „braku poczucia narodow ego"
1 t. p.

Ale odrzućmy, wyeliminujmy te 
„narodowe" stękania, a ujrzymy 
obraz  dość wierny. P rzyczyny? In­
te ligencja —  to przedewszystkiem 
element urzędniczy, za leżny . A ci, 
którzy nie są  bezpośrednio  zależ­
ni, n ieraz są zależni pośrednio. W  
takiej sytuacji najlepiej grać w  
brydża. Niezmiernie „państwo- 
twórcze" zajęcie.

D W A KATOLICYZMY.
O MARITAINA. 

Niedzielny „C zas"  ostro odpo­
w ia d a ’ tym „katolikom" —  nacjo­
nalistom, którzy zajm ują skrajnie 
faszystow ską pozycję. Broni przed 
nimi um iarkow anego  katolicyzmu  
M arita ina .  I przy  tej sposobności 
p rzy tacza ultra-pornograficzne cy­
ta ty  w  powieści ,jtomisty" i „na­
rodow ca" A. Doboszyńskiego (my­
ślenickiego).

K. C Z.
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Straszliwa katastrofa autobusowa
Na przejeździe kolejowym  pod 

Cbateauneuf - les - Martigues w  
pobliżu Marsylji wydarzyła się w  
poniedziałek wieczorem  wielka ka 
tastrofa autobusowa. Zdążający 
do Marsylji autobus zderzył się z 
nadjeżdżającym pociągiem . Auto­
bus został doszczętnie zdruzgota­
ny. Zpośród pasażerów  7 osób zo ­
stało zabitych, a 30 ciężko ran­
nych. Po przewiezieniu do szpita­
la zmarło 10-letnie dziecko. Jedna 
z ciężko rannych 40-letnia kobie­
ta w alczy ze śmiercią. Siedmiu 
rannych po nałożeniu opatrunków  
m ogło o własnych siłach udać się 
do domu. Kierowca autobusu w y­
szedł z katastrofy cało.

Katastrofa w ydarzyła się na

przejeździe niezamykanym. W  miej 
scu tym zanotowano niedawno  
podobny wypadek. Zbliżanie się 
pociągu oznajmiane jest dzw on­
kiem, którego prawdopodobnie 
szofer nie słyszał. M aszynista, któ  
ry w  ostatniej chwili zauw ażył au­
tobus na szynach, puścił hamulce 
w  ruch, dając jednocześnie kontr­
parę dla zatrzym ania pociągu. Ma 
newr ten jednak okazał się spóź­
niony. Lokom otywa w padła na 
autobus i w lokła kilkadziesiąt m e­
trów, rozbijając w  drzezgi. Przód  
lokom otyw y został również cięż­
ko uszkodzony. Nie jest w yklu­
czone, że pod lokom otywą znaj­
dowali się również zabici (A T E ).

ZIOŁA P R Z E C I W A R T R E T Y C Z N E
A p t e k a  J .  GESSNERA J e r o z o l i m s k a  11

Na wybory w Łodzi
Wpłacono do kasy C.K.W.P.P.S.

Dzielnica P. P. S. „B rudno-A n- 
nopol" 10 zł.

Czytelnicy „T ygodn ia  Robotni­
czego" 3 zł. 30 gr.

Polskie Tow arzystw o  Elektrycz­
ne, W a rsz a w a  8 zł. 20 gr.

Tow. A ugustyn Richter, H a jd u ­
ki Wielkie 2 zł.

Zebrano  na Zjeździe Robotni­
ków Rolnych w Kutnie 14 zł. 90 
groszy.

Tow. Alojzy Adamczyk, Kato­
wice 10 zł.

Dzielnica P. P. S. M arymont- 
Żoliborz 9 zł.

Tow. Adam Kurylowicz 17 zł. 
50 gr.

S ek re ta r ja t  Okręgowy Komisji

Klasowych Związków Z aw odo­
wych w Bielsku 40 zł.

Tow. adw. dr. A. Penzik  z S a ­
noka 10 zł.

Komitet P. P. S. Leszczyny, 
Biała 10 zł.

Dzielnica P .  P . S. „Pow iśle"  
30 zł.
W P ŁA C O N O  DO ADM INISTRA­

CJI „R OBOTNIK A".
St. Szkarek 5 zł.
W iślanin  80 gr.
P racow nicy  drukarni,  adm ini­

stracji i redakcji „R obotn ika" zł. 
112.— .

L. L. zł. 5.
Sekcja Pracowników Społecznych 

Instytucji przy Zw. Handl. (Zamen­
hofa 7) zł. 8.
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VII Z ja z d  T .U .R .
Przebieg obrad

W  niedzielę dn. 20 b.m. w wiel­
kiej sali Domu Robotniczego w 
Radomiu nastąpiło otwarcie VII 
W alnego Zjazdu T.U.R. Na Zjazd 
przybyło 106 delegatów, członko­
wie Zarządu i Kom. Rew. oraz kil­
kudziesięciu gości. W  części uro­
czystej wzięli tłumny udział robot­
nicy radomscy, oraz przedstaw i­
ciele socjalistycznego Zarządu Mia 
sta.

ZAGAJENIE OBRAD
Po odegraniu przez orkiestrę 

Rady Zw. Zawodowych m. Rado­
mia (pod ba tu tą  tow. Trześniew - 
skiego) „Czerwonego Sztandaru" 
zagaił obrady przewodniczący u- 
stępującego Zarządu Głównego t. 
Kazimierz Czapiński, który na wstę 
pie w ita przybyłych delegatów  i 
gości, a  także pro letarja t Radomia 
ł przedstawicieli robotniczego sa 
morządu.

TOW. IGNACY DASZYŃSKI
— Niema w śród nas — mówi t. 

Czapiński — założyciela TUR-a i 
jego honorowego przewodniczące­
go tow. Ignacego Daszyńskiego, 
który choć zdrowie mu nie dopisu­
je, zaw sze jest myślą z nami i ze 
swym ukochanym TUR-em. Są­
dzę, że w yrażę uczucia wszystkich 
proponując wysłanie do tow . D a­
szyńskiego depeszy, pozdraw iają­
cej go imieniem Zjazdu.

W śród huraganu oklasków sa­
la przez aklam ację przyjmuje wnio 
sek tow. Czapińskiego.

POWITANIE GOŚCI
W  dalszym ciągu tow. Czapiń­

ski w ita obecnego na sali jednego 
z największych uczonych polskich, 
znakom itego znawcę socjologji, 
etnografji, antropologji i innych 
nauk społecznych prof. Ludwika 
Krzywickiego, przedstaw iciela C. 
K. W . PPS. tow . Kaz. Pużaka, 
przedstaw iciela Komisji Centralnej 
Zw. Zaw. tow. Jana Kwapińskie- 
go, oraz delegatów  W olnej Sceny 
Robotniczej z Gdańska, którym ze 
brani zgotow ują serdeczną ow a-

HOŁD PAMIĘCI ZMARŁYCH
Mówca składa hołd cieniom to ­

w arzyszy zmarłych w  ciągu okre­
su spraw ozdaw czego, a  szczegól­
nie Bolesława Limanowskiego, Izy 
Zielińskiej, Czesława Kossobudz- 
kiego, Justyny Budzińskiej -  Tyli­
ckiej, Emila Haeckera. Tej części 
przemówienia zebrani wysłuchali 
stojąc.

PREZYDJUM ZJAZDU
Przystąpiono do w yboru Prezy- 

djum, w  którego skład jednomyśl­
ną uchwałą weszli ttow .: Grzecz- 
narowski i dr. Kelles-Krauz (Ra 
dom ), Rembowski (Zagłębie), Cioł 
kosz (K raków ), Kuśmierczyk 
(B ielsko), Koliskowa (W arsza­
w a), M oskiewiczówna (Łódź), Ro 
chowiak (Ś ląsk), Dewor (Często 
chow a).

POWITANIA
Zaczynają się powitania. W ita 

Zjazd imieniem czerwonego Za­
rządu M iejskiego — prezydent Ra­
dom ia tow. R. Szczawiński, imie­
niem CKW. PPS. — tow. K. Pu- 
żak, imieniem Kom. Centr. Klaso­
wych Zw. Zawodowych — tow. J. 
Kwapiński, imieniem radom skie­
go OKR. PPS. i Rady Zw. Zaw.— 
tow. J. Grzecznarowski, dalej przed 
stawiciel W olnej Sceny obotniczej 
z Gdańska, którego przemówienie, 
wygłoszone w  języku niemieckim 
tłumaczy tow . dr. J. Maliniak. T o ­
w arzysz z Gdańska kończy swe 
przemówienie okrzykiem w  języ­
ku polskim: „Niech żyje polski pro 
letarjatl Niech żyje TUR!"

Dalej w ita  Zjazd tow. dr. Mali­
niak imieniem „Robotnika" i pra 
sy socjalistycznej, tow. dr. Micha 
łowicz imieniem sportu robotni­
czego, tow. M. Nowicki im. W arsz. 
Spółdz. Mieszkaniowej, tow. Do- 
minko im. Zw. Sp. „Społem" i tow. 
Stiefelmanowa im. Klubów Kobiet 
Pracujących.

Sekr. gener. TUR-a tow. Piot­
rowski odczytuje długą listę de­
pesz powitalnych. Depesze nade­
słali m. in. tow. Ignacy Daszyński,
M iędzynarodówka Zw. Zaw odo­
wych, Centrala Rob. Org. Oświa­
towych, W ydział polskiego TUR. 
w e Francji, Rada Główna Zw. Zaw. 
M ałorolnych, Zarząd Ligi Obrony 
P raw  Człowieka i Obywatela, Zw. 
Drukarzy, Redakcja „Trybuny Ro­
botniczej" w e Lwowie, tow. Reger 
im. „Siły", ZNMS. z W ilna, Ko­
menda Główna „Legjonu Mło­

dych" (Frakcji), ttow. Stefanja i 
Alfred Krygierowie, tow. prof. 
Gumplowicz, tow. dr. Nowakow­
ski i wiele, wiele osób i oddziałów 
TUR-a, które choć nie mogły przy 
być na Zjazd, łączy się myślą z 
uczestnikami i solidaryzują ze Zja 
zdem.

ODCZYTY INAGURACYJNE
Następują dwa odczyty inaugu 

racyjne. Pierwszy odczyt p. t. 
„Prawo do własnego mózgu" w y­
głosił prof. Ludwik Krzywicki, 
drugi odczyt o prądach kultural­
nych w  Polsce wygłosił tow. Kaz. 
Czapiński. Obydwu odczytów ze­
brani wysłuchali w  skupionej ci­
szy, gorąco oklaskując prelegen­
tów.

Część uroczystą uświetniły pro­
dukcje orkiestry Rady Zw. Zawo­
dowych w  Radomiu.

*«!
S|«

Przed przystąpieniem do dal­
szych punktów porządku dzienne­
go zgłoszono szereg rezolucyj w  
imieniu Zarządu Głównego, a mia­
nowicie w  spraw ie katastrofy szkol 
nej (ref. tow. Sokołowski), w  spra 
wie mniejszości polskich za g ra n i­
cą* (ref. tow. L'. Cohn) i w  spra­
wie barbarzyństw a faszyzmu (ref. 
tow. Krzesławiiki). W szystkie te 
rezolucje uchwalono jednomyślnie, 
nie.

Przybyła w tej chwili tow. Kłu- 
szyńska w ita  Zjazd imieniem Rob. 
Tow. Przyjaciół Dzieci i W ydzia­
łu Kobiet PPS.

PO PRZERWIE
Po przerwie obiadowej dokona­

no w yboru komisyj: mandatowej, 
wnioskowej i „m atki", po czem 
sekretarz generalny Zarz. Główn. 
tow. Piotrowski złożył spraw o­
zdanie z prac TUR-a w  okresie 
sprawozdawczym, a  także sprawo 
zdanie kasowe w  zastępstw ie cho­
rego tow. Krygiera. Imieniem Kom. 
Rewizyjnej złożył spraw ozdanie t.

Luksemburg, wnosząc o udzielenie 
Zarządowi Głównemu absoluto- 
rjum.

Rozwinęła się interesująca dys­
kusja, która trw ała jeszcze w po­
niedziałek. Brali w niej udział t t . : 
Osóbka (W ieluń), Ciołkoszowa 
(K raków ), Litauer (W arszaw a), 
Stamirowska (W arszaw a), Kwar­
ta (Jędrzejów ), Konopka (Zaw ier­
cie), Nowicki (W arszaw a), Kar- 
niol (W arszaw a), Pająk (Nowy 
Sącz), Smulski (Tomaszów Maz.), 
Bochiński (P iotrków ), Salski 
(Łódź), Gross (K raków ), Rajczy- 
niec (B orysław ), Friemer (Prze­
m yśl), Osiek (K raków), Sitk (T ar 
nów ).

W  pierwszym dniu obrad przy­
niósł pozdrowienie Zjazdowi go­
rąco pow itany ob. Kubicki imie­
niem chłopskiego literackiego pis­
ma „U gory"..

W ieczorem odbyło się spotka­
nie towarzyskie uczestników Zja­
zdu i radomskich towarzyszy na 
wieczerzy, urządzonej przez człon 
ków zarządu miejskiego m. Ra­
domia. Gospodarze niezmiernie ser 
decznie podejmowali licznie ze­
branych gości. W śród rozmów, 
śpiewów i tańców  przyjęcie prze­
ciągnęło się do północy.

W  poniedziałek nadeszła depe­
sza od Zofji Solarzowej w  imieniu 
Uniwersytetu Ludowego w Gaci.

DALSZY CIĄG SPRAWOZDA­
NIA ZAMIEŚCIMY JUTRO.

Norymberga, odpowiedź Francji k o  dalej?
„Norym berga" w ywarła zag ra­

nicą fatajne, przygnębiające w ra­
żenie. Zagranica zdaje sobie sp ra­
wę, że rewja norymberska była 
przedewszystkiem przeznaczona 
dla propagandy wewnętrznej, ale 
temniemniej fdktem pozostaje, że 
polityka wewnętrzna Niemiec na­
dal rozwijać się będzie pod zna­
kiem zbrojeń, że w  polityce zagra­
nicznej Hitler nietylko głosi kru­
cjatę przeciw Rosji sowieckiej, 
lecz zapowiada walkę z komuniz­
mem na całym świecie, czyli — in­
terwencję do spraw wewnętrznych  
innych państw, a  ponieważ Front 
Ludowy i wogóle dem okracja jest 
w oczach Hitlera wstępem do ko­
munizmu, więc groźba jego doty­
czy państw  demokratycznych i 
równa się wypowiedzeniu walki u- 
strojowi demokratycznemu w in­
nych państwach; pozatem Hitler 
zgłosił roszczenie o kolonje, da­
jąc do zrozumienia, że chodzi mu 
raczej o — Ural i Ukrainę, niż o 
jak iś tam Kamerun.

Ten „program " hitlerowski spo­
tkał się z prawie jednomyślnem  
potępianiem  w Anglji i Francji, — 
że uwzględnimy tylko te dwa na j­
większe państw a demokratyczne 
Europy. Może tylko faszyści krań­
cowi w głębi ducha sym patyzują 
z Hitlerem, ale nawet monarchiści 
francuscy z „Action Franęaise" 
odrzucają stanowczo uroszczenia 
hitlerowskie.

W odpowiedzi na „Norymber­
gę", choć nie wspominając o niej,

premjer francuski Blum wygłosił 
mowę przez radjo, w  której, uni­
kając polemiki, stwierdził, że 
Francja pragnie pokoju ze wszyst- 
kiemi państwam i, bez względu na 
ustrój wewnętrzny tych państw ; 
podkreśliwszy wierność Francji 
dla demokracji, jako najlepszej 
formy rządzenia, Blum w imieniu 
tejże Francji wyciągał rękę do 
krajów  niedemokratycznych, za­
p raszając je do współpracy nad 
dziełem pokoju i bezpieczeństwa.

Jakże przyjęto mowę Bluma we 
Włoszech i w Niemczech, — że o- 
graniczymy się znowu do dwóch 
największych krajów  faszystow­
skich w Europie?

P rasa  włoska zamieściła mniej­
sze lub większe ustępy z mowy, 
wstrzym ując się od komentarzy. 
Gdyby dała komentarz, brzmiałby 
on krótko: „Gadaj zdrów..."

P rasa  hitlerowska nie poskąpi­
ła komentarzy. Jeden z jej o rga­
nów nazywa Bluma „krasomów­
czym teoretykiem" i wytyka mu, 
że w swej mowie nie w skazał 
konkretnych sposobów rozwiąza­
nia 'zagadnien ia , zwłaszcza jeśli
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Uchwały Kongresu delegatów
z hut żelaznych

W  niedzielę ubiegłą pod prze­
wodnictwem towarzyszy Kacz-

Młodzieży Robotnicza!
TOWARZYSZKI i TOWARZYSZE!
Coraz cięższa, coraz tragiczniejsza jest dola młodzieży robotni­

czej.
Straszliwe grzęzawisko walącego się kapitalizmu wciąga z dniem 

każdym w  OTCHŁAŃ GŁODU i NĘDZY coraz to nowe ofiary.i 
Liczba młodocianych bezrobotnych osiągnęła ZAWROTNĄ CYFRĘ. 
Na setki tysięcy można liczyć młodzież, która nie może się dostań 
do warsztatu pracy.

Miljon dzieci znajduje się POZA SZKOŁĄ.
Pozbawiona wszelkiej pomocy, wydana na łup nędzy i głodu bez­

robotna młodzież, wyrzucona jest poza BURTĘ ŻYCIA GOSPODAR­
CZEGO. Rośnie liczba samobójstw...

Ale jednocześnie zapalają się SYGNAŁY WALKI. Rośnie świado­
mość, że tylko SOCJALIZM skierować może najszersze masy ro­
botnicze i chłopskie na jasne drogi WOLNOŚCI i DOBROBYTU.

Uspołecznienie środków produkcji, wielkie roboty publiczne, zli­
kwidowanie bezrobocia, zapewnienie pokoju i wolności — oto środ­
ki, wiodące do lepszego jutra.

Ale wrogowie ludu nie zasypiają. W obawie przed nadciągają­
cym zwycięstwem Socjalizmu chcą oni zakuć masy ludzkie w  KAJ­
DANY FASZYZMU, aby w ten sposób umożliwić bankierom, ob-| 
szarnikom, fabrykantom dalsze tuczenie się na krzywdzie robotni­
czej i chłopskiej.

Załamały się wpływy „sanacji" wśród młodego pokolenia.
Ale oto wystąpiły na widownię grupy endeckie i oenerowskie. Przy 

pomocy najwstrętniejszej demagogji o „wywrotowcach" „komuno- 
socjalistach" i żydach usypiają czujność robotników i chłopów i szy­
kują STRYCZEK dla ludu. Ale nie uda się „NARODOWYM*" 
OBROŃCOM KAS PANCERNYCH kapitalistów bez różnicy narodo­
wości złamać wyzwoleńczych dążeń klasy robotniczej i chłopskiej. 
Znamy tych „narodowych" „rycerzy" noża, pałki i kastetu. To są 
TACY SAMI, jak ci, którzy w  porozumieniu z caratem strzelali do 
POLSKICH ROBOTNIKÓW, WALCZĄCYCH POD BOHATERSKIMI 
SZTANDARAMI P. P. S. O NIEPODLEGŁOŚĆ I SOCJALIZM.

PRZEPĘDZIMY PRECZ FASZYSTOWSKICH OPRAWCÓW — 
ZBUDUJEMY SOCJALIZM I WOLNOŚĆ!

Młody robotnik, młody chłop i młody pracownik umysłowy stają 
do wspólnej wałki. Budujemy front robotniczo - chłopski.

TOWARZYSZKI I TOWARZYSZE! Rozpoczyna się Tydzień Mło­
dzieży Robotniczej (4—11 b. m.).

Młodzi! ORGANIZACJA MŁODZIEŻY P. P. S. WZYWA WAS!
Stańcie karnie pod Czerwonymi Sztandarami P. P. S.!
Zademonstrujemy naszą siłę i przywiązanie do Socjalizmu i PPS.
W „Tygodniu Młodzieży" wystąpimy z naszym własnym pismem, 

naszą trubuną młodzieżową, wydawaną przez Org. Mł. P. P. S. 
p. n. „Młodzi idą" W zywamy młodzież do skupienia się wokół sw e­
go pisma sztandarowego, do jego poparcia i do współpracy. Orga­
nizujmy wszędzie koła przyjaciół „Młodzi idą"! Agitujmy i prenu­
merujmy! Niechaj Tydzień Młodzieży Robotniczej będzie WIELKIM 
TYGODNIEM werbunku do szeregów Org. Mł. P. P. S.!

MŁODZIEŻ MUSI ZAMANIFESTOWAĆ SWĄ SIŁĘ!
ŻĄDAMY CHLEBA I PRACY!
ŻĄDAMY STAŁYCH ZASIŁKÓW DLA MŁODOCIANYCH 

CAŁY CZAS BEZROBOCIA!
ŻĄDAMY PRAW WYBORCZYCH DLA MŁODZIEŻY od 21 

na podstawie demokratycznej ordynacji wyborczej!
NIECH ŻYJE RZĄD ROBOTNICZO - CHŁOPSKI!
NIECH ŻYJE SOCJALIZM!

ZA

lat

Centralny Wydział Młodzieży 
Polskie] Partji Socjalistycznej

marka, przewodniczącego Okręgu 
Górnośląskiego i Wiśniewskiego, 
przewodniczącego Oddziału na­
szego Zw. w Rakowie obradował 
w Katowicach Kongres, w którym 
brało udział 109 delegatów ze 
wszystkich hut żelaznych w Pol­
sce.

Po referatach towarzyszy An- 
giera, sekretarza okręgowego i W. 
Topinka, centralnego sekretarza 
Związku, jednomyślnie uchwalono
szereg rezolucyj.

Kongres delegatów, na którym 
były reprezentowane wszystkie 
huty żelazne, stwierdza przede­
wszystkiem, że chociaż w hutach, 
pod względem .gospodarczym na­
stąpiła znaczna poprawa, a wy­
dajność pracy stale w zrasta, to 
pomimo tego, — tak  płace, jak  i 
zarobki robotnicze, które już i tak 
są niskie, — stale są obniżane.

Powoływanie się przemysłow­
ców na konkurencję i to szczegól­
nie na międzynarodowych ryn­
kach nie jest zgodne z rzeczywi­
stością, gdyż, za pośrednictwem 
międzynarodowego kartelu, ceny 
eksportowe znacznie podwyższo­
no.

Kongres wyraził ubolewanie, że 
na XX-ej Międzynarodowej Kon­
ferencji Pracy w Genewie nic 
konkretnego w sprawie wprowa 
dzenia 4 zmian po 6 godz. pracy 
w hutach żelaznych nie postano­
wiono. Za zasadniczem rozstrzyg 
nięciem tej tak ważnej sprawy 
przem awiają wszelkie rzeczowe 
argumenty, jak  np. znaczna po­
prawa gospodarcza w hutach, 
szalony rozwój urządzeń tech­
nicznych, który jest wykorzysty­
wany do morderczego systemu ra ­
cjonalizacji pracy skutkiem czego 
wydajność zwiększyła się do nie­
bywałych dotąd rozmiarów.

Kongres w ostrej formie na­
piętnował obłudne stanowisko 
przemysłowców, którzy zawsze o- 
świadczali się za skróceniem cza­
su pracy w płaszczyźnie między­
narodowej, a jednak na Między­
narodowej Konferencji P racy w 
Genewie uprawiali sabotaż i nie 
dopuszczali do uchwał, któreby 
sprawę czasu pracy w hutach że­
laznych konkretnie rozwiązywały.

Kongres podniósł ten fakt, że 
przedstawiciele rządów z Polski 
Czechosłowacji na M iędzynaro­
dowej Konferencji Pracy w Gene­
wie głosowali za konwencją o 40 
godzinnym czasie pracy w hutach 
żelaza i stali.

Kongres stwierdził, że obecny

system pracy ogromnie podniósł 
wydajność i to właśnie spowodo 
wało pozbawienie pracy tysiące 
robotników. Aby umożliwić tym 
obecnie bezrobotnym powrót do 
pracy i w ten sposób zabezpie­
czyć im zarobkowanie na kawałek 
chleba, musi być zastosowane da­
leko idące skrócenie czasu pracy. 
T ak  samo, jak  w roku 1918, gdy 
z dwóch zmian (szycht) po 12 go­
dzin — przeszło się na trzy zmia­
ny, po 8 godzin, a wówczas prze­
mysł hutniczy wcale nie ucierpiał, 
lecz, odwrotnie, rozwijał się, — 
tak  samo obecnie należy wprowa­
dzić 4 zmiany po 6 godzin, bez 
zm niejszenia zarobków.

Kongres przyłącza się do u- 
chwał Międzynarodowej Konferen­
cji Hutników, która obradow ała w 
dniu 4 września 1936 r. w Karls­
badzie (Czechosłowacja), aby 
zwrócić się do Międzynarodowego 
Biura Pracy w Genewie, by doło­
żyło ono usilnych starań o prze­
prowadzenie skrócenia czasu p ra ­
cy, przynajmniej do 40 godzin ty ­
godniowo na najbliższej Między­
narodowej Konferencji Pracy, 
która będzie obradow ała 1937 
roku.

Kongres wzywa wszystkich ro­
botników, zatrudnionych w cięż­
kim przemyśle i hutach żelaznych, 
aby masowo wstępowali do Zwią­
zku Robotników Przemysłu M eta­
lowego w Polsce i prowadzili ak­
cję o 40-godzinny tydzień pracy, 
względnie o 6-godz. dzień pracy i 
odpowiednie wynagrodzenie.

Akcja o skrócenie czasu pracy 
,winna być prowadzona w porozu­
mieniu z robotnikami, zatrudnio­
nymi w hutach w innych pań 
stwach.

Uchwalono także na terenach 
hutniczych przeprowadzić akcję 
werbunkową do Zwią*l*p, za 6-go- 
dzinnym czasem pracy, o podwyż 
ki płac i zawarcie umowy zbio­
rowej, w której muszą być u- 
względnione wszystkie postulaty 
robotnicze, wiążące się z ich p ra­
cą.

chodzi o Niemcy; co do wyższo­
ści demokracji nad ustrojem „to­
talnym", to — twierdzi ów organ 
hitlerowski — Niemcy są odmien­
nego zdania, gdyż za rządów de­
mokratycznych były poniżone i 
bezbronne, teraz zaś „odrodziły 
się".

Jak widać, faszyzm włoski i 
niemiecki poprostu zlekceważyły 
pokojowe wystąpienie Bluma, od­
rzuciły jego wyciągniętą dłoń. 
Niema się czemu dziwić. Faszyzm 
i pokój nie dadzą się pogodzić ze 
sobą. Dobrze się stało, że św iat 
może się ponownie o tern przeko­
nać na podstawie „Norymbergi", 
mowy Bluma i echa tej mowy w 
prasie faszystowskiej.

Ale co dalej? „Norym berga" i 
mowa Bluma potwierdziły, że 
między faszyzmem a demokracją 
nie może być porozumienia,-że fa­
szyzm i demokracja nie znajdą 
wspólnego języka, ani wspólnej 
drogi. A przecież mimo to bezna­
dziejna akcja pozyskania faszyz­
mu dla dzieła pokoju trw a nadal. 
Anglja i Francja przygotowują się 
do konferencji „locarneńskiej" z 
udziałem Niemiec i Włoch, które 
wcale się na nią nie śpieszą. W, 
Londynie „obraduje" dziwna ko­
misja międzynarodowa, m ająca 
czuwać nad neutralnością w sto­
sunku do Hiszpanji, podczas gdy 
mała Portugalja , dostarczając ma­
sowo broni rokoszanom hiszpań­
skim, kpi sobie z tej komisji i u- 
parcie odmawia udziału w niej. 
Francja zamierza nawet wystąpić 
w Genewie z żądaniem zwołania 
Komisji Rozbrojeniowej, która od 
dwóch la t się nie zbierała.

Można oczywiście być zwolen­
nikiem taktyki wyczerpania wszy­
stkich możliwych środków celem 
pociągnięcia faszyzmu do współ­
pracy, taktyka ta  może być po­
trzebna ze względów propagan­
dowych i t. p. Ale nie wolno 
spuszczać z oka, że taktyka ta 
wychodzi przedewszystkiem  na 
korzyść faszyzm u.

Pod osłoną „Locama" faszyzm  
niemiecki i włoski mobilizuje co­
raz to potężniejszy blok faszy­
stowski w Europie środkowo-po- 
łudniowej i wschodniej. Ku blo­
kowi Niemiec, Włoch, Austrji I 
W ęgier ciążą już w  stopniu więk­
szym lub mniejszym Grecja, Buł- 
garja , Rumunja.

Pod pozorem „neutralności" fa ­
szyzm niemiecko-włosko-portugal- 
ski morduje lud i wolność Hiszpa­
nji.

Podczas gdy Francja wznawia 
akcję rozbrojeniową, Niemcy zbro­
ją  się dalej w takiem tempie i w 
takich rozmiarach, że zanim Ko­
misja Rozbrojeniowa ewentualnie 
powzięłaby jakąś uchwałę, Euro­
pa stanęłaby w ogniu wojny, pod­
palona przez hitleryzm-

Jest jakiś niesamowity roz- 
dżwięk  między dyplom atyzującą 
spokojnie i powoli demokracją, a 
pośpiesznem, gorączkowem mon­
towaniem straszliwej siły orężnej 
przez faszyzm europejski.

Pewnie, ani demokracje Zacho­
du, ani Rosja sowiecka, ani inne 
państw a antyfaszystowskie, nie są 
bezczynne i sposobią się do obro­
ny. Ale faszyzm trzyma inicjatywę 
w swem ręku i stw arza „fakty do­
konane", korzystne dla faszyzmu, 
a szkodliwe dla jego przeciwni­
ków. Państw a antyfaszystowskie 
zaś znajdują się jak  dotąd w de­
fensywie, a wobec rosnącego blo­
ku faszystowskiego w Europie nie 
zdobyły się dotąd na stworzenie 
bloku państw  antyfaszystowskich.

W tern tkwi wielkie niebezpie­
czeństwo dla tych państw  i już 
doprawdy czas najwyższy, by  one 
się ocknęły i zam iast kusić fa ­
szyzm słodyczą pokoju, pokazały 
mu ściśniętą pięść.

( jm b .).
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Hiszpanja ibb  krwawych walk
Sukcesy wojsk rządowych

Z Madrytu PAT. donosi: Mini­
ster) um wojny podało komunikat: 
7 samolotów rządowych bombar­
dowało Oviedo, niszcząc baterję 
powstańczą. Gmach gubernato­
ra cywilnego spłonął. Na fron­
cie aragońskim wojska republikań 
skie posunęły się o 15 kim., zdo­
bywając 7 karabinów maszyno­
wych i 24 karabiny. Na froncie po

łudniowym na odcinku Montoro w 
prowincji Cordoba wojska rządo; 
we zdobyły 2 samochody ciężaro­
we z amunicją. Na odcinku połud­
niowo - zachodnim pod Talavera 
powstańcy podjęli gwałtowny a- 
tak, wspierany przez lotnictwo, 
W ywiązała się walka w  powie­
trzu. Obecnie powstańcy cofają 
się. (PAT)

Tow. Caballero obala kłamstwa
Premjer Caballeros zaprzeczy! 

doniesieniom prasy angielskiej, ja 
koby do Barcelony przybyło 200

samolotów sowieckich, z których 
25 przesłano już do Madrytu.

(PAT)

Informacje ze źródeł rewolty
Z Tetuanu donoszą, że flota pow-1 woli. S trubia została zajęta przez o- 

stańcza H iszpanji zdobyła rządową blężone w Oviedo wojska powstań- 
łódź podwodną, biorąc załogę do nie cze pod dowództwem płk. Aranda, co

Czy min. Titulescu został otruty?
Prasa francuska, która bardzo 

żywo interesuje się chorobą min. 
Titulescu, notuje pogłoski, lanso­
wane początkowo przez organ ko 
munistyczny, jakoby min. Titules­
cu został otruty. Pogłoski te opar­
te mają być na opinji niektórych 
lekarzy, iż zatrucie organizmu 
min. Titulescu nie jest wynikiem 
procesu chorobowego, lecz zosta-

Śmierć w kopalni
W poniedziałek dnia 21 wrześ­

nia w podziemiach kopalni Gie- 
sche w  Nikiszowcu zawalił się 
strop w  następstwie czego zwały 
węgla przysypały rębacza Sorne- 
ka, który poniósł śmierć na miej- 1  

scu. Wypadek jest przedmiotem był dość znaczny. Stan zdrowia 
dochodzeń urzędu górniczego. ‘ ambasadora nie jest alarmujący.

ło wywołane w sposób sztuczny.
Sprawozdawca „Paris Soir“ 

Sauerwein, który udał się do ło­
ża chorego do st. Moritz podaje, 
że min. Titulescu jeszcze przed 
swą chorobą miał mówić, iż grozi 
mu otrucie. (PAT.).

Wypadek z samochodem 
ambasadora Włoch
w Paryżu

Na Quai d'Orsay samochód cię­
żarowy wpadł na wóz, którym je­
chał ambasador włoski Cerruti. 
Ambasador został ranny w głowę. 
Przewieziono go natychmiast do 
kliniki, gdzie powstrzymano prze- 
dewszystkiem upływ krwi, który

W iadomości g portow g
Boks

WARTA ZALEDWIE NA 3-IM 
MIEJSCU W MISTRZOSTWACH 

OKRĘGU
Mecz bokserski HCP — Goplania 

(Inowrocław) o drużynowe m istrzo­
stwo okręgu poznańskiego wygrał 
HCP 11:5.

W rozgrywkach prowadzi HCP 6 
pkt. przed Sokołem i W artą po 4 
pkt.

NOWA PORAŻKA MISTRZA 
BOKSERSKIEGO POLSKI

W Toruniu na inauguracji sezonu 
bokserskiego rozegrany został cieka­
wy mecz pomiędzy bokserskim mi­
strzem Polski W artą, a miejscowym 
Gryfem. Zwyciężył niespodziewanie 
Gryf w stosunku 9:7.

Tenśs
POGOŃ KATÓW. I ZW. T. K. 

W FINALE.
_W niedzielę zakończył się w  Kato­

wicach półfinałowy mecz tenisowy o 
drużynowe mistrzostwo Polski pomię 
dzy WLTK z W arszawy i miejscową 
Pogonią. Zwyciężyła Pogoń 5:2.

We Lwowie m iał się odbyć drugi 
półfinałowy mecz pomiędzy Cracovią 
a Lwowskim Klubem Tenisowym. 
Mecz nie doszedł do skutku wobec re  
zygnacji Cracovii.

Do finału m istrzostw tenisowych 
Polski zakwalifikowały się w ten spo 
sób (Katowice) i LKT (Lwów).

Ptfka nożna
W  TABELI LIGOWEJ PROWA­

DZI WCIĄŻ RUCH.

FINLANDJA WYWALCZYŁA 
Z TRUDEM REMIS W  PARYŻU.

Mecz lekkoatletyczny Finlandja— 
F ran cja  zakończył się nielada sen­
sacją w postaci wyniku remisowego 
70:70 pkt. Powszechnie liczono się ze 
zwycięstwem Finów. Ze względu na 
niepogodę mecz zgromadził zaledwie 
5000 widzów.

F rancja  miała znaczną przewagę 
w biegach (z wyjątkiem 5000 m. 
110 m. przez płotki) w skokach i w 
sztafecie. F in landja górowała w rzu 
tach.

Sporty wodne

oznacza, że wojska rządowe zostały 
odparte od Oviedo o 13 kim. Wedle 
doniesień z M adrytu prezydent Aza- 
na został uwięziony przez komuni­
stów ? !!!). Kilku członków lewicy re 
publikańskiej, którzy usiłowali się 
do niego przedostać zostało zabi­
tych. (PAT.).

Liga Narodów
P rzyjazd  N eg u sa

Zaledwie zgromadzenie Ligi Na 
rodów rozpoczęło swe obrady i 
wybrano komisję weryfikacyjną, 
mającą za zadanie usunęcie dele­
gacji abisyńskiej, gruchnęła wśród 
zgromadzonych wiadomość, że Ne

Po zwycięstwie socjalistów
Nowa sytuacja w Szwecji

Ze Sztokholmu PAT. donosi: 
Szwedzka agencja telegraficzna 
komunikuje, iż jest wielce praw­
dopodobne, że gabinet socjaldemo 
kratyczny zastąpi obecny gabinet 
partji agrarnej. Sytuacja nie jest 
jeszcze całkowicie wyjaśniona. 
Premjer Pehrsson oświadczył w  
wywiadzie, że agrarjusze utrzyma 
Ii swe pozycje, a nawet uzyskali

większą ilość głosów. Z drugiej 
strony jest oczywiste, że socjalde 
mokraci osiągnęli swój cel i dla­
tego kwestja zmiany Rządu staje 
się aktualna. Decyzja socjalistów  
nie będzie przypuszczalnie powzię 
ta przed zgromadzeniem partyj­
nym, które ma omówić sytuację 
w środę. (PAT.).

Umowa gospodarcza
polsko-niemiecka

Wobec tego, że rokowania o prze­
dłużenie polsko - niemieckiej umowy 
gospodarczej z dn. 4 listopada 1935 
roku nie mogły ze względów techni­
cznych być przeprowadzone w okre­
sie czasu, przewidzianym dla tego 
celu przez wspomnianą wyżej umo­
wę, i tym samym umowa ta  wyga­
sła by dn. 31 października 1936 r. 
Rządy polski i niemiecki postanowi­

ły przedłużyć moc obowiązującą u- 
mowy gospodarczej do dnia 31 g ru ­
dnia 1936 r.

Obydwa Rządy zgodne są co do 
tego, że umowa gospodarcza ma być 
odnowiona na rok 1937, w związku 
z czym rokowania na ten tem at ma­
ją  się rozpocząć w końcu październi­
ka r. b. (PAT.)'.

Rozmowy polsko-gdafiskie
Rozmowy polsko -  gdańskie w 

sprawach umowy kontyngentalnej 
rozpoczęły się w sobotę w  Sopo­
tach. Przewodniczącym delegacji 
polskiej jest naczelnik wydziału 
Ministerstwa Przem. i Handlu p. 
Sokołowski. Na czele delegacji 
gdańskiej stoi radca senatu Hof­

fman. Po omówieniu I wyjaśnieniu 
spraw zasadniczych utworzona 
została podkomisja, której prze­
wodniczącym jest ze strony pol­
skiej dr. Naszko, z Izby przem.- 
handlowej w Poznaniu, a ze stro­
ny gdańskiej dr. Chrzan. (PAT.).

(Ostatnie wiadomości na str. 1 i 2-e])

Kronika inowrocławska

Niedzielne mecze przyniosły nie-
wielkie zmiany w układzie tabeli o

- mistrzostwo Ligi.
pkt. br.

1) Ruch 18:8 32:24
2) G arbarnia 17:9 25:16
3) Wisła 16:10 18:14
4) W arszawianka 15:11 21:19
5) Pogoń 13:13 24:21
6) ŁKS. 12:14 29:27
7) W arta 12:14 32:37
8) Śląsk 11:15 19:22
9) Dąb 10:16 22:34

10) Legja 6:20 16:29

Lekkoatletyka
ŚLĄSK POLSKI ZA1AŁ OSTAT­

NIE MIEISCE.
N a Śląsku niemieckim odbył się 

międzynarodowy trójmecz lekkoatle­
tyczny pomiędzy reprezentacjam i Ślą 
ska polskiego, Śląska niemieckiego i 
Wrocławia.

W  ogólnej klasyfikacji — trójme- 
czu Polacy znaleźli się na ostatnim 
miejscu. 1) Wrocław — 152 pkt., 2) 
Śląsk niemiecki — 86K pkt., 3) 
Śląsk polski —  81 pkt. Zawody 
jjgzyniosły bardzo słabe wyniki.

OGÓLNOPOLSKIE REGATY 
KAJAKOWE W KRAKOWIE.
W Krakowie odbyły się na Wiśle 

jesienne związkowe regaty  między- 
okręgowe PZK.

W ogólnej punktacji w ygrał okręg 
małopolsko - śląski, 2) Lwów, 3) 
Warszawa.

KEPPEL POKONANY 
W AMSTERDAMIE.

Polski wioślarz Jerzy  Keppel wziął 
udział w międzynarodowych rega­
tach wioślarskich w Amsterdamie. W 
przedbiegu jedynek Keppel został 
zdyskwalifikowany za zejście z toru 
i odpadł od udziału w finale.

Kolarstwo
ZWYCIĘSTWO WARSZAW­

SKICH KOLARZY W KRAKOWIE
W Krakowie odbyły się dwudnio­

we zawody kolarskie, zorganizowane 
przez Garbarnię. Ogółem startowało 
40 kolarzy. W arszawianie N apierała 
i Klaus (F o rt Bema) górowali o 
klasę nad resztą zowodników śląs­
kich i krakowskich, wygrywając ła ­
two biegi, w których startowali.

Soorty zimowe
ZIMOWA KONFERENCJA 

PROGRAMOWA.
W  Zakopanem odbyła się doroczna 

konferencja programowa związków 
sportów zimowych oraz delegacyj tu  
rystycznych i samodządowych, która 
m iała na celu ustalenie program u 
sportów zimowych.
Ustalano program  imprez turystycz­
no -  sportowych, których odbędzie 
się w ciągu zimowego sezonu 210. U- 
chwalono także szereg postulatów ko 
munikaevjnych i turystycznych. 
WALNE ZEBRANIE POLSKIEGO

ZWIĄZKU ŁYŻWIARSKIEGO.
Na walnem _ zebraniu Polskiego 

Związku Łyżwiarskiego uchwalono 
szereg zasadniczych projektów, m a­
jących się przyczynić do dalszego roz 
wo.iu łyżwiarstwa w Polsce.

Na czele nowego zarządu stanął 
inż. Edw ard Nehring.

ZETZETOW IEC WAWRZYNIAK 
SKAZANY.

Sąd grodzki w Inowrocławiu, od­
dział IV kam y, skazał Stanisława 
Wawrzyniaka, za pomówienie tow. 
radnego Kiełbasiewicza, jakoby ten 
sta ra ł się przejść na posadę sekre­
ta rza  Związku Zawodowego ZZZ. na 
dwa miesiące bezwzględnego aresz­
tu  oraz n a  100 zł. grzywny z zamia 
ną te j ostatniej w razie nieściągal­
ności na 2 tygodnie aresztu zastęp­
czego; kary: pozbawienia wolności 
i grzywny Sąd orzekł uznać za da­
rowane w całości n a  zasadzie art. 3 
ust. (I). Ustawy o am nestji z dnia 
2.1.36 r., odstępując także od wyko­
nania kary zastępczej; natom iast 
sąd orzekł pobrać, oskarżycielowi 
prywatnemu t. j. tow. Kiełbasiewiczo 
wi od oskarżonego W awrzyniaka 
zwrot kosztów postępowania. Jest 
to dobra nauczka dla oszczerców z  
pod znaku ZZZ.

DZIEW IĘTNASTOLETNI
NAPASTNIK.

K uracjuszka p. S tała Franciszka,

stale zamieszkała w Kaliszu, żona u - 
rzędnika „Banku Polskiego" w ystą­
piła dnia 18 b. m. przed Sądem 
grodzkim w Inowrocławiu jako — 
świadek -  poszkodowana w  sprawie 
znanego napadu na n ią w nocy dnia 
29 sierpnia b. r .  Napaści _ grabieży, 
dopuścił się dziewiętnastoletni Cho­
dorowski F lorjan, w ten sposób, że 
wyrwał spod ręki poszkodowanej p. 
Stalowej, torebkę z zawartością kil­
kudziesięciu złotych, dokumentami o- 
sobistemi i t. p. drobiazgami. Sąd 
skazał niepoprawnego złodzieja - ra ­
busia na 6 mies. więzienia z zalicze­
niem aresztu śledczego od dnia 1.9 
b. r. Inowrocław zaczyna być słynny 
nietylko z solanek, lecz i z niebezpie 
czeństwa kradzieży.

WYSTAWA — POKAZ 
KULINARNY.

W niedzielę, dn. 20 b. m. od godz. 
11 — 18 odbędzie się w liceum die­
tetycznym przy alejach Sienkiewicza 
15 w Inowrocławiu pokaz kulinarny 
pod hasłem „Jedzmy owoce".

gus wystartował samolotem, by 
przylecieć do Genewy na Zgroma 
dzenie Ligi Narodów. Choć godzi­
na przylotu nie była dokładnie zna 
na, to jednak na lotnisku genew­
skim stawili się w  komplecie 
wszyscy dziennikarze, będący w  
Genewie, a nawet dziennikarze 
włoscy.

Po powitaniu Negusa i towa­
rzyszących mu osób przez byłe­
go ministra spraw zagranicznych 
Abisynji Heruy, który wszedł do 
wnętrza kabiny, Negus oraz bę­
dący w jego towarzystwie syn ks. 
Harraru i ras Kassa opuścili lotni-

radzi
sko, udając się samochodem do 
miasta. Negus miał na sobie zeu­
ropeizowany już strój abisyński.

(ATE.).

RAPORT KOMISJI 
WERYFIKACYJNEJ.

Z Genewy PAT. donosi: Na po­
siedzeniu popołudniowym Zgro­
madzenia Ligi Narodów przyjęto 
raport komisji weryfikacyjnej, do­
tyczący pełnomocnictw wszystkich 
delegacji z wyjątkiem delegacji a- 
bisyńskiej, której pełnomocnictwa 
będą przedmiotem specjalnych ba­
dań komisji weryfikacyjnej.

Kto przewodniczy Lidze Narodów
Havas donosi z Genewy, że 

przewodniczącym Zgromadzenia 
Ligi Narodów został obrany 44

głosami na 49 głosujących' mini­
ster spraw zagranicznych Argen­
tyny Saavedra Lamas. (PAT)

Mowa przewodniczącego Zgromadzenia
Bezpośrednio po swym wyborze 

na przewodniczącego Zgromadze­
nia Ligi Narodów (44 głosami tja 
49 głosów oddanych). P. Saavdra 
Lamas wygłosił przemówienie, w  
którym, podkreślił znaczenie współ 
pracy państw południowo - ame­
rykańskich z Ligą Narodów i 
wspomniał o konferencji, która 
pod jego przewodnictwem dopro 
wadziła do pojednania w  zatargu 
o Chaco. Zdaniem mówcy, Liga

Narodów, powierzając sprawę 
Chaco państwom regjonalnie zain 
teresowanym w  zatargu, dała do­
wód „zmysłu rzeczywistości". Ta 
zasada regjonalna jest niewątpli­
wie godna rozważań obecnego 
Zgromadzenia, zwłaszcza, że re­
gionalizm polityczny, zastosowany 
przy likwidacji zatargu o Chaco, 
pozwolił na pozyskanie udziału 
Stanów Zjednoczonych, które nie 
są członkiem Ligi.

Czy Włosi wezmą udział
w Zgromadzeniu Ligi Narodów

Z Rzymu PAT. donosi: Dotych­
czas nie zapadła decyzja co do wy 
jazdu delegacji włoskiej na Zgro­
madzenie Ligi. Wobec jednak po­
zytywnego dla Włoch rozwoju wy 
padków na terenie Genewy, dele-

czele zamierza ewentualnie wyje­
chać do Genewy. Jak twierdzą, w. 
czasie obrad przybyć ma do Ge­
newy hr. Ciano, minister spraw 
zagr. Włoch, który w  tym wypad 
ku objąłby przewodnictwo dele­

gacja włoska z bar. Aloisim nagacji swego kraju.

Abisynia a Liga Narodów
ATE. tak oświetla skomplikowa- należy, by komisja mogła dojść do

ną sytuację w Genewie: Postano-
wienie komisji weryfikacyjnej Zgra 
madzenia o odroczenie swej decyzji 
co do pełnomocnictw delegacji abisyń 
skiej jest pierwszą niespodzianką 
która przekreśliła scenarjusz obrad 
wypracowany poufnie przez kance- 
larje dyplomatyczne wielkich mo­
carstw. W imieniu tych mocarstw bo 
wiem sekretarz generalny Ligi Ave- 
nol podjął się podróży do Mussolinle 
go i zobowiązał się poniekąd w imie­
niu tych mocarstw do przeprowa­
dzenia na terenie genewskim nieu- 
znania pełnomocnictw abisyńskich, by 
otworzyć Włochom możliwości do po 
wrotu do Genewy.

To też sprawa abisyńska była za 
łatwiona protokulamie jeszcze za­
nim Zgromadzenie się rozpoczęło, a 
komisja weryfikacyjna wydawała 
się mocarstwom najodpowiedniej­
szym narzędziem do przeprowadze­
nia tej intrygi politycznej. Tymcza­
sem wyłoniły się trudności wskutek 
oporu małych państw, które to tru­
dności nie tak łatwo będzie usunąć 
z porządku dziennego. Wątpić bowiem

Kronika lwowska
O DACH NAD GŁOWA 

DLA BEZDOMNYCH.
W  październiku oddane zosta­

ną do użytku budynki mieszkalne 
wybudowane na drodze do Hoło- 
ska Małego, a przeznaczone dla 
bezdomnych. Pożyteczną inowa- 
cją jest przeznaczenie dla każde­
go bezrobotnego, który uzyska 
tam mieszkanie, także i działki o- 
grodowej. Nie ulega jednak wąt­
pliwości, że w  tak licznych we 
Lwowie wypadkach bezdomności 
budynki wspomniane wszystkich 
potrzeb nie zaspokoją. Dlatego 
byłoby wskazane, ażeby gmina 
już teraz zajęła się przygotowa­
niem schroniska dla bezdomnych.

Dla tego celu nadawałby się 
jakiś nieczynny objekt fabryczny. 
W tej sprawie zarząd miasta za­
inicjował już pertraktacje o kup­
no gmachu nieczynnej fabryki 
„Gafota". Argumenty, że w bu­

dżecie gminy nie ma na ten cel 
pieniędzy, są nieistotne. Wybudo­
wanie schroniska jest przecież o- 
bowiązkiem gminy.
BEZROBOTNI REJESTRUJCIE 

SWOJE DZIECI.
Bezrobotni zatrudnieni na robo­

tach publicznych, jak również 
bezrobotni, pozostający bez pra­
cy, których dzieci uczęszczają do 
szkół powszechnych, powinni się 
zgłaszać w biurze Miejskiego Ko­
mitetu Opieki pozaszkolnej przy 
ul. Chorąższczyny 22 w  godzi 
nach przedpołudniowych. Po zgło­
szeniu dzieci ich będą mogły ko­
rzystać z bezpłatnych obiadów. 
Termin zgłoszenia upływa 1 paź 
dziernika.

CO GRAJA W TEATRACH 
LWOWSKICH.

Teatr W ielki:  środa, g. 8 wiecz 
„Wszelkie prawa zastrzeżone".

decydujących postanowień. Wyłoni­
ły  się różne pomysły: jeden —  prze 
kazanie sprawy komitetowi prawni­
ków, drugi —  odesłanie całego pro­
blem'll do rozstrzygnięcia trybunało­
wi haskiemu. Tymczasem wobec 
przedłużenia się obrad komisji we- 
r ; f :kacyjnej delegacja abisyńska za 
siada na sali. I tutaj może się wyło­
nić również kwestja, dotycząca 
prawa głosowania delegacji abisyń­
skiej, biorącej udział w obradach.

W obydwuch sprawach ieśnak za­
sadniczo wypowiedzieć się powinno 
Zgromadzenie, gdyż zwykła przy­
zwoitość polityczna wymaga, aby 
państwa —  wielkie lub małe—wzię­
ły na siebie odpowiedzialność ta swe 
decyzje i jasno określiły swe stano­
wisko.

Tak więc plan wyproszenia dele­
gacji abisyńskiej przez tylne drzwi 
i  bez hałasu nie udał się.

Reasumując, stwierdzić trzeba, że 
znowu zakulisowe porozumienie w el 
kich mocarstw rozbiło się o opór 

państw małych.

Wyroki na działaczy „sanacyjnych
Z Włocławka PAT. donosi: We

Włocławku zakończyła się rozprawa 
przeciwko b. burmistrzowi Ciechocin 
ka Mieczysławowi Czyżewskiemu, 
oraz 9 innym członkom zarządu miej 
skiego i Kom. Kasy Oszczędności m. 
Ciechocinka, oskarżanym o oddawa­
nie robót bez przetargu i bez uchwa­
ły Rady Miejskiej, oraz o rozrzutną 
gospodarkę i przekroczenie przyzna­
nych kredytów. W celu ukrycia fak­
tycznego stanu rzeczy Czyżewski spo

Lotnicy polscy
wracają do Polski
z Moskwy

W Moskwie odbyło się śniada­
nie pożegnalne, wydane przez at­
tache. wojskowego w  Moskwie 
płk. dypl. Zaborowskiego z okazji 
wyjazdu do Polski aeronautów 
polskich kpt. Janusza i por. Bren- 
ka. (PAT.).

rządził fikcyjne sprawozdanie dla 
wydziału powiatowego.

Proces przeciągnął się 3 dni. Głó­
wny winowajca Mieczysław Czyżew­
ski został skazany za 8 przestępstw 
na łączną karę jednego roku więzie­
nia. Wiceburmistrz Ziembicki, ław­
nicy Dmochowski i  Kostrzewski, te­
chnik Trzciński i urzędnik KKQ Ma­
recki zostali skazani na karę po 8 
miesięcy aresztu, umorzonego na pod 
stawie amnestji, rachmistrz Matczak 
i dyr. Kowalski, skazani zostali na 
karę po% roku więzienia z zawiesze­
niem. Pozostali oskarżeni uniewin­
nieni.

Zgon
Mariana Dehnela

PAT. donosi: Zmarł w wieku lat 
54 dr. med. Marjan Dehnel, b. czło 
nek organizacji bojowej PPS., b. 
żołnierz Pierwszej Brygady Legjo 
nów Polskich, ostatnio poseł na 
Sejm z ziemi węgrowskiej.
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Niesolidni kontrahenci
Z kół pracowników drukarskich

donoszą nam:
Na początku roku bieżącego 

Związek w ydawców dzienników 
i czasopism zawarł umowę zbio­
row ą ze Związkami drukarzy. Mo­
cą tej umowy m. in. miało być tak . 
że ulżenie doli bezrobotnym dru­
karzom przez skrócenie tygodnia 
pracy do 36 godzin. W  większości 
w ydawnictw  umowa ta  jest bono 
rowana. Tylko trzy wydaw nictw a 
„sanacyjne" nie honorują tej umo­
wy, uchylając się od w prow adze­
nia w życie skróconego tygodnia 
pracy. W ydawnictwam i tymi są: 
„Gazeta Polska", „Kurjer Poran­
ny" i „Polska Zbrojna". Wydaw^ 
nictwa te, jak wiadomo, głoszą 
wzniosłe hasła, jak  to: „frontem 
do szarego człowieka", o „mocar- 
stwowości" i t. p., ale same nie 
przyczyniają się do tego, aby ulżyć 
doli temu „szarem u", bezrobotne­
mu człowiekowi, chociaż do tego 
zobowiązały się wyżej wspom nia­
ną umową.

Dziwnym się wydaje, dlaczego 
to w ydawnictwa właśnie prorzą- 
dowe tak usilnie popierają bezro­
bocie; czyżby na tym co straciły 
w prow adzając 36-godzinny ty ­
dzień pracy? Czy też im specjalnie 
na tym zależy, by w ytw arzać nie­
zadowolenie w śród bezrobotnych 
m as drukarskich, a gdy to nieza­
dowolenie ujawni się na zewnątrz 
mieć ulubionego konika, ie  to 
niezadowolenie pow staje pod wpły 
wem „elementów wywrotow ych"? 
A więc, aby nie było tych „wy­
w rotowców", należy przedewszyst 
kiem zacząć od siebie, na swoim 
podwórku zrobić porządek, t. j. 
w prow adzić w życie umowę zbio­
rową, gdyż przez wprowadzenie 
jej w życie wydaw nictw a te, nic 
nie tracąc, dadzą zatrudnienie kil­
kunastu ojcom rodzin, a tym sa­
mym zmniejszą liczbę w yw rotow ­
ców"

* *
#

W arto  także wspomnłeć o akcji 
„W ieczoru W arszaw skiego", który

Wiadomości
z całei Polski

SFAŁSZOW ALI ZEZW OLENIA 
D EW IZO W E.

Prokurator sądu okr. w Katowi 
cach wytoczył ak t oskarżenia 
przeciw obywatelowi angielskie­
mu Antoniemu Danielowi z Kato­
wic, nauczycielowi języka angiel­
skiego, oraz adw. Salomonowi 
Markowiczowi, oskarżonym o sfał 
szowanie zezwoleń dewizowych 
na sumę 1.300 funtów.

TRAGEDJA RODZINNA POD 
W IELICZKĄ.

W  Rzeszotarach pod Wieliczką 
rozegrała się krw aw a tragedja ro 
dzinna. W  czasie kłótni, 74-letni 
gospodarz tamtejszej wsi Franci­
szek Hawlica, został przez zięcia 
swego, Jana Hawlicę tak ciężko 
pobity, że nazajutrz zmarł.

ŚMIERTELNA KATASTROFA 
SAM OCHODOW A.

Na szosie opodal Lubni, pow. 
chojnickiego, wydarzyła się ka ta­
strofa samochodowa, która po­
ciągnęła za sobą śmierć instrukto­
ra ośw iaty pozaszkolnej, W łady­
sława Napiórskiego z Nowego Mia 
sta.

Kierując samochodem, Napiór- 
ski usiłował wyminąć na skrzy­
żowaniu dróg samochód ks. w i­
karego Gajkowskiego z Brus. — 
W skutek zbyt silnego wirażu Na- 
piórski w padł na ścianę drugiego 
auta. Zderzenie było tak  gwałtów 
ne, że Naplórski uderzył głową o 
kierownicę!, doznając pęknięcia 
podstawy czaszki, co spowodowa 
ło natychm iastową śmierć.

Radio warszawskie
ŚRODA, 23 września 

6.30 Gimnastyka. 6.50 Muzyka. 
11.57 ■ Czas. 12.23 Muzyka operowa. 
15 30 Wiadomości gospodarcze. 15.45 
„Niezwykłe przygody Jędrka i Felka. 
16.15 Koncert orkiestry wojskowej 1 
p. p. Legionów 17-30 Pieśni szkockie 
odśpiewa O. Łada. 17.50 „Anegdoty 
z życia Ibs«na“. 18.05 Koncert rekla­
mowy. 19.00 Koncert Małej Orkiestry 
P. R. z udz. I- Gadejskiej i J . Huper- 
tewej. 20.00 Oktet Squire'a. 20.30 „Z 
wędrówek mikrofonu". 21.00 Koncert 
Chopinowski w  wyk. S. Szpinalskie- 
go. 21.30 Koncert kameralnego zespo 
hi instrumentalnego. 22.00 Wiadomo- 
ści aportowe. 22.15 Koncert Łódzkiej 
Orkiestry Salonowej. 23.00 Muzyka 
taneczna.

w N-rze 257 z dnia 12 września 
r. b. w  artykule p. t. „Nie trzeba 
ograniczać społeczeństwa w nie­
sieniu pomocy bezrobotnym" -— 
pisze:

„Akcja społeczna zaspakaja 
miejscowe potrzeby i dla tego 
łatwiej tra f i do komory i do sa­
kiewki ludzi miejscowych. Akcja 
społeczna goi mnóstw ran spo­
łeczeństwa miejscowego.. Zasłu 
guje na uznanie, pomoc i popar­

cie. Jest popularna i skuteczna" 
A więc akcja społeczna goi mnó­

stwo ran społeczeństwa miejsco­
wego. A właśnie „Wieczór W ar­
szawski" rozjątrzył rany miejsco­
wego społeczeństwa drukarskiego 
sprowadzając z prowincji do W ar­
szawy całą falangę łamistrajków 
Czy na tern co zarabia? A gdyby 
przez kilka dni, w czasie akcji 
strajkowej nie ukazał się, czyżby 
sie świat zawalił?

Radomsku
Szw ajcarska firma „Komdro- 

b it“ otrzymała od Państw. Fun­
duszu Drogowego koncesję na bu­
dowę autostrady asfaltowej Ka­
mieńsk - Radomsko. W spomniana 
firma na wstępie zaangażowała 
60 robotników do tłuczki kamie­
nia. Po upływie 2 tygodni pracy, 
robotnicy dowiedzieli się, że m ają 
otrzymywać po 2 zł. 50 gr. od 
stłuczenia 1 metra kamieni, wów­
czas, kiedy firma „Rudzki" przy 
budowie autostraty: Piotrków-Se- 
rock, płaci od 1 metra tłucznia 
3 zł. 50 gr. i 15 gr. dodatek nocle­
gowy.

W  poniedziałek, dn. 14 wrrze- 
śnia robotnicy rozpoczęli strajk  
„polski", okupując teren pracy

przy szosie, gdyż miejscowy kie­
rownik firmy nie chciał uwzględ­
nić słusznych' postulatów robotni­
ków. Akcją kieruje Centr. Zwią­
zek Rob. Budowlanych, Oddział w 
Radomsku. W czwartek, pod prze­
wodnictwem p. Inspektora Pracy 
Wróblewskiego odbyła się konfe­
rencja przedstawicieli robotników 
z delegatem firmy. Na konferencji 
delegaci robotników postanowili 
zawiesić akcję strajkową do 
czwa«ik)U, dn. 24 września, w któ­
rym to dniu odbędzie się powtór­
na konferencja, na której zapad­
ną ostateczne decyzje. Robotnicy 
zdecydowani są walczyć aż do 
całkowitego osiągnięcia swych słu­
sznych postulatów.

Pogadanki zamiast Chleba
Stosunki w jaśnie pańskim tartaku

Na tartaku hrabiny Anny Julju- 
szowej Tarnowskiej w Suchej pa­
nuje niepomierny wyzysk robotni­
ków miejscowych. Robotnicy p ra­
cują za zapłatę od 1.50 zł. do 2.50 
zł. Z tych marnych płac potrąca 
się jeszcze robotnikom odpowied­
nie świadczenia socjalne, tak że 
zarobek 2-u tygodniowy nie star­
czy na utrzymanie rodziny robot­
nika w ciągu 2 dni.

Robotnikom otw ierają się już 
oczy na krzywdy doznawane, ale 
są tak szpiegowani, że nic mogą 
ani się między sobą porozumie­
wać, ani rozmawiać z jakichkol­
wiek przybyszem. Tak to pan hra . 
bia i jego zarządca p. Bielecki bo­
ją się zorganizowania robotników 
w szeregach Związku klasowego.

Na osłonę ciężkiego położenia 
robotników Jaśnie Pan zorganizo­
wał „pogadanki" niedzielne, wzglę 
dnie w 4<ażdy dzień świąteczny, na 
które muszą obowiązkowo przy­
chodzić wszyscy robotnicy. Chodzi 
o to, by zawczasu robotnikom wy­
bić socjalizm z głowy. Pogadanki 
zaszczyca swą obecnością pani 
hrabina, pan hrabia, no i oczywi­
ście zarządca.

Opisując powyższe zwracamy 
uwagę p. Okręgowego Inspektora 
Pracy w Krakowie na położenie 
tych białych murzynów z tartaku 
w Suchej.

A teraz o stosunkach w Gminie 
suskiej.

Niewiadomo kto upoważnił w 
Suchej „sanacyjną" Radę miejską, 
by sobie uchwaliła wprowadzić na 
robotach gminnych szarwarko- 
wych 10-ciogodzinny dzień robo­
czy. Nic dotychczas jeszcze nie sły 
szeliśmy, by „Grajdołek suski" 
mógł sobie pozwalać na poprawki 
Ustawy Sejmowej. Również za

pracę na szarwarku wynagradza 
się robotników wprost nie do u- 
wierzenia, bo zaledwie 1.50 zł. 
Również na sposób ściągania tych 
opłat szarwarkowych jest szereg 
zażaleń.

Odnośnie do 10-cio godzinnego 
dnia pracy pozwolimy sobie żywić 
nadzieję, że kompetentne czynniki 
pouczą panów radnych o należy­
tym respektowaniu ustaw.

Pokwitowania
Do dysp o zyc ji K om isji C entralnej 
Z w . Z aw ód. —  na w ezw anie z  dn.

14. VIII. 1936 r.

Komisja Centralna Zw. Zawo­
dowych kwituje odbiór następują­
cych sum:

Zw. Rob. Przem. Metalowego, 
Oddz. 19 w Łomży zł. 26,45.

C. Zw. Górników, Kraków zło­
tych 218,65.

Rob. fabryki Zylberfeniga i So­
koła w Białymstoku zł. 28.

Zw. Prac. Kom. i Instyt. Użyt. 
Publ., Oddz. IV, W arszaw a zł. 11,

Zw. Rob. Przem. Spożywczego, 
Oddz. w Rembertowie zł. 8.

Zw. Rob. Przem. Metalowego, 
Oddz. w Kutnie zł. 50.

Zw. Zaw. Rob. Przem. Cukierń. 
Leszno 115, W arszaw a zł. 17.

Robotnicy z Kutna zł. 35.10.
Rada Związków Zawodowych w 

Grodnie zł. 42.
Zw. Zaw. Prac. Fryzjerskich, 

W arszawa, Oddz. I zł. 11.80.
Zw. Rob. Przem. Spożywczego, 

Oddz. I. Piekarzy, W arszaw a zło­
tych 73,75.

Ogólne zebranie członków P PS . 
i sympatyków w Jabłonnie Legjon.. 
złotych 7.

Zebrane wśród robotników w 
Otwocku zł. 85.

Zw. Zaw. Prac. Fryzjerskich, 
W arszaw a zł. 9,70.

Zebrane wśród robotników u- 
zdrowiska w Busku zł. 60,05.

Tabela loterii
12-ty dzień ciągnienia 4-eJ kSasy 36-eJ Loterii Państw.

I i li c iągnien ie
Główne wygrane

10.000 z ł.: 2134 9004 38592 
48333 55490 1 .

5.000 zł.: 129134 158669
2.000 z ł.: 5625 8827 16592 27415 

26408 36814 62022 58779 65978 
70685 92676 93898 150504 158417 
180346 191162

1.000 z ł.: 1900 32352 67331 
83138 85451 86514 88518 91213 
107797 114591 119848 120939
127285 132728 134914 134928
150343 151107 160561 165045
173518 176456 179653 189918

Wygrane po 203 zł.
1 67 68 32 95 514 731 902 78

1035 107 263 67 304 67 92 416 25 
648 715 1752 2019 92 108 69 419 88 
520 660 734 82 37094 346 480 95
681 4049 356 440 80 83 91 622 803 
5022 56 112 90 208 463 91 647 766 
73 81 876 6101 464 84 591 631 963 
7129 366 453 572 613 57 73 710 72 
8039 178 469 648 705 22 845 52 902 
36 51 84 89 9062 166 285 402 502 
82 656 62 708 53 812 19 10207 59 
401 24 93 638 50 54 80 784 878 
931 1107 437 576 92 635 711 876 
913 12028 280 668 73 853 13019 30 
76 657 76 805 979 14005 175 480 57 
814 59 15078 87 334 63 412 92 511 
19 707 98 988 91 16066 254 416 677 
729 782 21 958 17030 123 91 252
859 93 416 77 597 746 838 77 931
18090 96 181 208 365 483 523 840 
95 980 19033 531 649 59 808 45 
991 20120 76 379 429 38 626 89 723 
45 800 927 21399 656 62 714 917 
59 79 22129 34 38 84 234 378 521 
735 70 96 993 23213 48 408 64
24121 34 59 298 336 453 526 28 43 
662 76 744 850 25042 48 401 62 65 
703 51 67 92 826 48 26219 318 581 
637 703 20 980 27012 89 303 62
67 586 971 28013 327 34 69 439
633 997 29000 217 594 666 67 68 
82 95 712 943 82 30131 30 4509
682 89 94 806 32 52 914 26 74 
31000 44 104 12 15 239 490 546 61 
619 29 796 986 32108 494 825 967 
33083 175 80 236 448 504 95 630 
714 804 86 978 79 81 34161 362 526 
925 3745 45294 14 88 617 19 721 
869 36114 231 328 29 786 93 835 
82 969 87 37121 39 316 17 67 402 
15 610 22 51 53 57 707 32 75 860
97 927 60 38530 13 93 674 834 955 
39003 40 57 126 36 90 270 304 455 
947

40038 165 297 499 521 612 41139 65 
257 3 U 68 ÓQl 5 777 803 42007 53 213 
443 54 639 65 715 874 43035 53 54 67 
236 44265 310 510 736 829 38 45069 72 
184 266 614 817 997 46245 60 75 363 
70 75 557 621 819 47064 286 322 508 
654 94 824 927 50 48106 204 357 574 
764 95 953 90 49066 87 98 216 84 87 
312 55 405 44 502 16 88 643 716 59

50106 81 220 58 398 554 86 781 845 
51198 744 46 64 74 52058 268 440 772 
839 934 53068 301 563 85 626 717 36 
808 72 99 935 54004 85 252 324 452 80 
695 96 829 933 55018 21 43 278 445 
732 903 41 56016 120 250 332 580 878 
57054 87 202 567 627 864 58092 95 408
63 592 722 33 95 898 902 12 59020 219 
438 617 704 19 72 60241 399 435 720 
890 61623 774 962 62008 265 542 808 
935 63233 452 81 711 907 64178 377 
658 736 98 945 65084 530 762 841

66033 62 427 99 636 42 58 70 762 
876 88 67043 330 58 577 680 749 877
98 913 30 68073 181 213 403 13 66
64 84 93 640 80 731 41 46 806 24 56 
6941 127 64 237 39 314 9l 534 628 747 
48 99 801 70067 97 398 584 6)0 79 733 
54 71020 72 166 258 360 471 569 72142 
289j528; 31 85 -757̂  S60 981 98 73010 49

166 488 531 676 787 944 90 96 74207
23 56 57 308 604 47 68 739 819 34 922 
75102 95 264 73 637 51 773 933 99

76057 143 80 252 374 88 657 84 819 
997 77014 43 81 416 21 78 747 801 964 
78081 91 262 342 481 534 709 35 811
52 986 79167 262 353 501 41 91 669
708 22 95 848 948 56 73

80125 49 221 70 399 477 563 743 
847 998 81021 59 84 101 56 226 91 
541 649 707 29 68 82135 230 71 412
649 946 82 83469 690 786 997 84199 
216 397 505 623 30 75 815 994 85024
56 125 41 313 70 81 585 631 32 92 
753 87 967 86131 246 50 620 73 769 
893 87002 341 422 543 97 698 720 
832 38 68 930 42 68240 50 64 343
95 449 50 506 78 79 697 817 30 98
924 28 54 89085 93 126 69 226 64 
489 521 887 93 934 90066 339 425 
577 605 670 88 980 86 91009 14 52 
330 442 83 572 93 607 851 92214 
28 40 396 599 618 882 93046 69 102 
4 200 69 306 525 977 94096 263 390 
480 83 97 626 930 68 96046 269 476 
529 89 97 675 807 87 96016 67 323 
468 676 962 97261 714 68063 161
77 293 360 98 647 76 942 99064 74 
133 61 67 203 368 544 66 618 732 
988 100044 46 63 79 201 11 45 317 
758 902 101406 95 767 102019 186 
243 88 345 557 681 715 37 953 103006 
200 30 474 503 78 629 704 37 802 
507 63 772 104156 79 236 367 555
650 78 ! 803 105082 128 219 79 90 
425 698 735 75 82 85 815 22 957 
106216 64 310 485 519 67 705 8 84 
955 107021 510 477 94 699 738 92 
934 108081 132 40 83 94 325 61 88 
524 77 81 610 58 084 65 88 973 
109067 251 309 713 965110199 242
57 505 600 46 803 111064 129 338 
431 542 98 766 66 816 112080 301 
45 69 78 87 598 636 89 807 113139 
89 311 24 99 493 523 613 75 766 841 
932 114188 294 131 413 38 83 514 
3 52 57 63 659 65 985 115414 758 
850 953 116157 756 833 117111 261 
381 99 789 902 118147 805 903 119426 
639 720 947

120055 121 240 806 21 76 409 526 
674 713 818 88 912 121689 872 .122086 
125 828 43 76 522 58 661 827 88
123097 359 475 533 46 773 807 14 
124113 661 75 76 874 930 97 125021 
34 220 26 320 47 420 88 543 67 75 81 
668 769 91 802 86 9 126029 69 125 
323 514 66 127051 52 149 65 528 684 
118 63 75 907 44 128028 87 266 614 
739 809 909 129058 305 425 516 620 
73 94 722 853 130015 142 99 412 48 
682 83 782 834 941 61 131358 66 477 
535 621 69 707 817 989 132343 425 
577 86 610 35 702 875 932 133064 
467 75 515 99 776 97 99 863 134072 
83 887 672 873 915 185104 86 368 479 
88 561 852 930 137004 182 263 64 
445 63 318245 666 703 94 837 74
139024 130 240 92 358 773 93 803
140012 158 381 673 718 141401 500 
662 723 925 142199 396 438 78 641 
83 90 763 994 143104 248 394 605 728 
79 144307 55 428 562 85 608 701 69 
855 956 145365 573 668 711 824 91 
146062 131 204 14 416 48 546 627 
82 700 147176 201 34 348 434 504 36
78 86 644 93 148053 639 88 828 907 
149176 231 56 898 453 543 681 725
60 801 80 971 150075 78 84 189 301
304 37 85 407 15 631 746 82 985
151111 242 468 99 628 833.

152045 95 154 93 235 344 597 
735 44 971 89 153033 93 212 546 
67 632 947 154037 109 357 409
43 533 603 32 733 155117 87 210 
526 801 156038 60 82 221 335 48 
459 520 770 88 859 157094 173
240 380 492 667 745 58 158066 
205 24 96 422 52 610 800 966
159048 86 109 24 44 67 389 439 
60 700 972

160243 745 59 967 161103 15 97 
228 360 64 84 498 589 634 862
928 48 68 162066 79 302 613 831 
1631 9 1 2 0 8  18 590 658 77 895

164026 133 221 60 86 575 612 19 
43 950 165036 140 76 77 314 423 
636 166054 284 404 630 710 15
71 807 17 45 907 167081 160 247 
493 563 76 635 55 705 21 844 78 
939 77 89 168099 834 438 49 71 
522 93 616 722 804 976 80 166121 
222 36 52 338 64 498 774 825

170066 144 66 362 89 836 911 
51 171133 64 250 89 480 590 696 
762 63 848 172022 83 109 95 309 
26 437 510 636 780 808 57  173222 
43 363 498 595 648 899 948
174038 77 209 326 768 842 958 
87 175126 71 818 532 619 809 
901 28 176215 312 35 67 442 667 
78 741 964 175124 683 721 916 
57 87 178069 80 235 66 330 76
410 500 736 869 179007 21 107
331 401 548 91 778 909

180284 398 433 615 866 86 99 
006 85 181229 545 607 701 830 
60 69 970 94 182037 50 75 142 
275 84 350 468 88 551 811 183098 
118 200 92 358 506 184242 317 
458 93 522 757 938 185106 28 208 
47 52 324 40 96 487 529 608 908
186094 201 2 10 74 370 560 677
855 938 95 187011 98 113 46 319 
554 689 704 92 878 955 188348 
534 617 32 76 92 814 922 98 
189194 343 45 66 422 51 747 49 
71

190 184 257 77 548 63 685 92 764
87 191015 G6 267 317 442 559 633 
62 799 976 192082 117 296 408 48
88 758 00 193193 215 44 310 42 443 
534 43 78 721 91 896 980 194112 
55 78 491 768 838 51 67 92 968

ii! c iągn ien ie
Wygrane po 200 zł.

182 382 622 933 1011 212 359 
592 605 878 909 2117 268 521 6»5 
895 3208 4100 317 559 784 89 5172 
543 685 862 6445 549 706 38 7114 
251 322 743 68 71 821 8432 39 650 
9313 403 52 885 950 10005 119 379 
514 37 672 743 897 913 11748 925 
12790 13468 654 795 802 42 14176 
90 J5012 76 415 54 16346 98 589 
722 95 17250 418 20 670 18007 28 
328 57 090 855 19029 80 248 376 
430 51 571 682 819 92 20118 96
313 545 917 48 21086 433 500 2 
783 825 60 22306 477 805 23069 304 
415 24662 883 969 25519 35 653 
26233 906 27041 569 94 880 28580 
799 29229 45 442 696 30014 605 
700 893 970 31722 32085 380 545 
33600 870 34014 258 817 35043 183 
509 968 36299 838 37038 490 549 
821 39197 366 467 805 40562 658 
790 901 42392 508 955 73 76 43133 
375 639 57 787 809 971 44018 09 
105 228 357 764 896 976 89 45352 
652 882 46008 195 203 387 507 
47115 520 S66 48101 598 875 988 
49244 304 32

50122 539 689 51105 88 95 487 
561 52148 251 472 518 654 53222 
73 547 641 735 54101 55023 231 
432 6S9 883 56423 85 628 702 885 
57043 590 661 83 858 58193 417 
551 59096 911 60045 413 535 36 
620 752 61280 613 741 925 02005 
17 561 959 63135 240 904 64203 
438 545 49 993 65003 176 280 475 
919 60393 609 67053 491 694 742 
979 86 68002 33 287 334 94 487
698 855 87 916 69845 955 70217 19 
404 542 711 79 806 71111 481 643 
72030 479 715 971 73002 419 49 
83 794 929 74588 768 802 920
75533 76037 314 64 70 466 91 559
89 90 847 77225 384 428 814 96 
943 78109 563 602 714 82 911 
79192 368 420 740 80143 754 935 
81079 134 966 82133 648 836 976 
83560 84494 947 85206 23 86025 
172 211 605 797 829 87171 407
45 546 613 739 88000 15 125 670 
771 89143 77 592 057 822 39 917 
83 90220 541 775 801 94 91202 337 
573 968 92033 93314 80 482 890
957 94055 309 749 862 982 95165 
289 588 689 810 89 96 98 96171

253 333 405 75 541 653 56 789 
812 97084 254 823 98238 751 930
99096 181 455 64 98 758.

100322 74 704 8 101533 897 102262 
711 849 103296 1041b8 74 298 479
105181 359 740 73 100046 196 946
107286 90 380 617 97 803 108915 109102 
233 771 851 955 79 U0024 70 964 
11236 43 54 313 477 112190404 48875 
836 47 13150 95 26^6 379 521 664 672 
114337 U 5622 794 843 905 16174 798 
117033 751 18384 526 627 20 780 837 
19341 96 593 801 65 120330 66 503 790 
121051 394 533 42 701 935 122484
123010 397 481 609 60 834 124041 106 
533 61 99 125672 725 849 26062 77 128 
284 588 866 127016 137 91 361 436 
992 128419 61 948 129135 49 261 630 
721 69 130526 778 94 131075 222 420 
532 704 132283  375 92 794 133033 100 
440 556 134 012 395 477 545 55 891 
135020 39 275 839 136276 586 601 73 
137988 138029 513 711 139066 815 97l 
85 146683 895 14750 142054 53 906 
133 301 46 970 44008 230 525 91 665 
806 948 145059 251 315 521 77 146017 
29 91 101 36 259 613 37 549 802 67 77 
147155 378 773 148025 66 40 243 587 
149240 359 529 696 747 942.

150460532 740 912 151088 626 822 
991 152349 509 18 153036 56 404 532 
627 776 154092 291 536 971 155068 471 
707 30 823 932 156103 36 67 487 607 
157069 81 506 674 819 98 920 158029 
240 534 826 952 159252 682 813 100085 
321 68 863 161273 89 650 710 969 
162184 290 489 783 859 163145 588 816 
164035 156 215 600 873 9 974 16539 
93 163003 4 377 459 77 503 706 24 
67019 108 373 602 814 168025 238 4b9 
96 750 892 169224 67 339 421 684 961 
170188 209 552 633 740 191041 101 320 
688 835 172 154 5241 705 80 87 71045 
173600 772 173 186 569 93 98 899
175345 558 923 176458 632 52 889
177278 660 712 80 960 178 113 505 60 
609 71 783 179033 272 660 871 180095 
248 702 U 98 887 965 181051 305 568 
182138 246 486 758 78 967 1S3099 138 
567 18490 1 295 350 71 501 813 57 
185287 413 695 997 186166 62 809 31 
187162 250 404 595 660 852 705 79 
188341 69 722 189091 231 334 489 244 
190290 355 45i 5657 8 7120 49 850
191237 379 601 6 998 192128 37 798
193196 250 194079 199 64 73-

IV c iągn ien ie
Główne wygrane

S ta ła  dzienną w y g ran a  25.000 
zł, p ad ła  n a  n r . 11145.
1 50.000 z ł .:  107750 120811.

20.000 zł.; 77007 185547.
5.000 z ł . : 84760 119098 143165 

166557.
2.000 zł.: 5757 12658 19318

26451 55970 58892 65993 76699
90448 102086 107501 109744 150016 
152586 193625.

1.000 zł.: 2641 15771 19842
25423 29644 36361 37207 40408
40778 44034 57130 59089 69368 
78450 74569 83706 84581 116892 
121177 131708 132858 134176
187920 141667 147870 157523
162318 165417 173257 175700
177406 187854.

Wygrane po 200 zł.
50 549 697 811 66 984 1076 247 

56 503 66 2274 371 448 939 3116 
436 526 59 748 4036 251 379 848 
971 5414 664 6377 406 617 20 774 
882 7177 305 59 451 865 81 8129 
76 515 701 848 9011 125 236 08 
876 440 509 714 44 88 876 10007 
191 251 497 503 48 810 959 11018 
182 788 .12168 477 569 615 13283 
353 64 495 627 52 830 959 14008 
63 298 550 686 715 930 15091 604 
738 812 16492 674 17194 220 414 
45 595 606 907 32 57 95 18110 201 
563 81 705 6 916 19384 490 554 
651 882 20016 556 68 21044 14Q

60 226 36 523 817 22081 127 268 
09 659 734 004 73 23402 516 696 
868 24312 25257 548 877 26337 400 
788 801 6 33 937 78 27091 288 343
448 825 916 28058 91 245 29006
178 242 327 432 97 564 908 30031 
235 468 685 31071 135 309 624 64 
32155 795 938 33100 73 240 757 
902 34112 79 909 35154 308 14 481
90 630 87 998 36864 37500 620
38165 293 449 85 502 670 987 39512 
20 662 920 41134 742 42041 140
206 668 722 43063 529 638 96 705 
44952 45127 30 731 46205 565
47002 475 605 60 48081 166 260 
99 852 49020 69 692 852 75 50514 
51064 107 49 380 442 505 52000 
53053 88 120 373 644 74 795 54416 
50 55367 895 56310 868 947 57221 
640 68099 100 212 836 59121 34 
810 923 60626 716 61339 626 706 
30 90 62327 516 736 873 983
63190 247 367 421 54 581 622 63 
744 53 64089 208 306 628 89 910 
65590 861 953 67149 423 574 804
68046 427 910 69006 423 712 34
889 70070 645 71531 72026 884
756 960 73111 59 97 238 487 570 
762 833 48 74123 81 810 577 707 
75296 466 558 76261 588 648 55 
973 77086 512 40 660 885 78239
323 401 42 518 79347 614 52 80000 
172 294 635 946 81038 339 47 419 
914 82022 577 899 83082 314 78
405 590 888 84174 327 512 649
85052 102 37 421 893 86415 87146 
790 88998 89311 62 649 708 70 909 
19 90328 614 91261 81 486 855
92298 612 786 93018 359 83 538
62 820 94094 121 73 299 312 512 
633 53 &39 94 963 95413 32 90 
96080 156 244 374 566 97077 199 
280 332 558 65 853 98004 78 528 
729 99001 303 564 834 92 100513 
829 42 101149 237 380 443 825
922 102127 422 77 512 61 749
103100 591 705 94 607 104068 133 
404 611 105191 446 645 718 106006
179 249 84 450 640 827 42 107026 
222 30 376 592 97 693 801 5 108241 
419 84 533 68 109104 330 498 702 
110018 201 23 99 536 736 111569 
630 48 94 112258 368 560 604 725
061 113242 59 323.

114321 603 718 888 115884 116229
324 72 117135 243 339 432 85 831 
118145 421 505 51 119075 182 465 
769 984 120149 605 46 121017 77 293 
623 767 78 122150 537 123127 510 57 
616 39 764 124069 173 471 730 39 
125112 77 716 923 126039 382 90 
575 848 993 127973 80 128310 503 
622 783 801 939 129010 24 61 79 293 
854 538 130752 954 131034 243 95
449 738 896 132089 281 366 838 909 
133251 354 73 78 426 86 608 766 823 
134070 106 36 262 536 703 856 62 
135144 235 795 96 803 972 136012 113 
570 98 869 963 137256 922 188158 756 
847 139168 385 502 754 837 79.

140162 784 956 141238 55 439 854 
142294 354 620 143205 144161 69 414 
066 145742 47 919 146258 79 978 
147140 268 385 96 511 30 69 70 76 
148215 27 338 62 621 29 973 149074 
525 150258 346 500 713 872 151347 
741 86 985 152015 862 153262 305 8 
15 154494 759 155112 691 746 72
850 929 97 156091 272 360 753
157141 383 581 630 969 158025 312 
81 65 517 647 159147 638 824.

160236 161171 95 288 378 651 
162206 617 163050 278 619 778
164070 141 62 203 354 720 165631
702 10 891 166043 98 479 521 31 722 
913 167273 680 168100 99 603 807
169080 444 569 794 170660 914
171056 335 433 617 820 172104 224 
659 879 970 173513 944 174240 87 
175528 662 971 176012 188 418 E&5 
659 791 177182 627 55 749 76 91 908 
178023 59 847 488 550 606 716 821 
964 179011 122 652 68 738.

180038 242 679 753 934 181106 420 
719 930 182370 183157 258 349 426 
50 535 684 98 974 184009 46 86 88 
377 509 618 185189 286 825 186059 
539 645 187345 591 861 188781 825
91 189045 287 442 621 781 894 190052 
326 99 656 58 999 191545 938 192058 
155 239 478 514 637 63 771 849 224 
103284 502 194205 327 424 768.
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Ż Y C I E  W A R S Z A W Y
Ozdobą każdego wnętrza jest

LAMPA
FABRYKI ŻYRANDOLI ELEKTRYCZNYCH

A. MARCINIAK S. A.
N o w e  m o d e l e  —  C e n y  n i s k i e

Sklep  fab ryczny  BRACK A 4 f tel. 9-60-55

S am obójstw o
Przy ul. Tarchomińskiej 12, w 

mieszkaniu Józefa W inklera, lito­
grafa, żona jego, 27-letnia M arja, 
wystrzałem  z rewolweru w klatkę 
piersiową pozbawiła się życia.

Początkowo przypuszczano, że 
było to zabójstwo, gdyż przy de­
natce nie znaleziono rewolweru.

Policja XIV-go komis., oraz

przedstawiciele urzędu śledczego, 
po kilkogodzinnym śledztwie, u- 
stalili, że było to samobójstwo. 
Rewolwer znaleziono ukryty w 
tymże domu. W  związku z tą 
spraw ą zatrzymano do wyjaśnie­
nia, męża W inklerowej, oraz jed­
nego ze znajomych samobójczyni.

Strzały w restauracji
W  restauracji „Pod Jedynką" 

(M arszałkowska 1), należącej do 
S tefana Bienia, nocy poprzedniej 
wynikło zajście ze strzałam i. Do 
stolika, przy którym siedzieli: 
Stanisław  Anioł (Rakowiecka 15), 
ślusarz i Ignacy Zwierzyński (Piu­
sa  54), przysiadł się kolega ich, 
Włodzimierz Marcinów (W awer, 
Błękitna 17). Gdy towarzystwo 
było już „podgazowane", M arci­
nów zaproś?.1 fortancerkę do tań ­
ca. Po skończonym tańcu, M arci­
nów wydobył rewolwer i wystrze­
lił na wiwat 3 razy.

W  restauracji powstała panika. 
Goście poczęli uciekać, „zapom­
niawszy" zapłacić. Jedna z kul u- 
godziła Anioła w lewe przedra­
mię. P ortjer i służba rzucili się na 
M arcinowa, bijąc go. Na miejsce 
przybyło Pogotowie, którego le­
karz udzielił pomocy Marcinowo- 
wi, stw ierdzając 5 ran tłuczonych 
głowy, Anioła zaś — po nałożeniu 
opatrunku, przewiózł do szpitala 
Dz. Jezus. Policjant sporządził 
protokuł, przeprow adzając M. do 
kom isarjatu. Rewolweru, pomimo 
poszukiwań — nie znaleziono.

Akademia Młodzieży
w Mokotowie z okazji „Tygodnia Młodzieży"

W niedzielę, dnia 20 b. m. odbyła 
się uroczysta Akademja, która roz. j 
poczęła pracę propagandow o-w er- 
bunkową „Tygodnia Młodzieży". 
„Tydzień Młodzieży" jak wiadomo 
odbędzie się od 4 do 11 paździer­
nika.

Akademję zagaił tow.Z . Ład- 
kowski, powołując do prezydjum 
ttow. Krystównę, Rapińskiego i Cy 
gan.a.

W  imieniu O. K. R. P. P.S. prze. 
m awiała tow. W aczkowska, tow. 
J. Pakuła przemawiał w imieniu 
Komitetu Dzielnicy Mokotów, tow.

Okradzenie pracownika miejskiego

K ą c ik  r a d i o w y

Co grają w teatrach?
TEATR KAMERALNY: Dziś ko­

medja Fodora „M atura1*. W rolach 
głównych Grywińska, Andrzejewska 
i Adwentowicz.

CYRULIK WARSZAWSKI. Dziś 
wodewil satyryczno-polityczny „Ka- 
r je ra  A lfa Omegi" z Dymszą, Zni­
czem i Brochwiczówną na czele.

OPERETKA (Karowa 18) pod dyr. 
Al. Daszewskiego daje dziś we środę 
premjerę operetki Lehara „Wesoła 
Wdówka" w nowej inscenizacji reż. 
F . Kuligowskiego. Obsadę stanowią: 
Kulczycka, Nochowiczówna, Dembow­
ski, Conti, Redo, Regro, Szerszyński, 
Zuczkowski, Kowalski, Kleszczyński, 
Miller, W. Szczepańska, Wędrychow- 
ska, Skotnicka i  Dankiewiczówna. Ba­
let pod dyrekcją E. Papbńskiego z 
primabaleriną M. Kołpikówną. Orkie­
s tra  pod dyr. St. Nawrota. Zespoły 
śpiewacze pod kier. prof. W. Ormic- 
kiego.

TEATR „WESOŁY UL". Codzien 
nie wodewil „W isła się pali".

TEATR „HOLLYWOOD". Dziś 
wielka rewja z udziałem Chóru Da­
na, Szczepka i Tońka, Olgi Kamień­
skiej.

TEATR ATENEUM na otwarcie 
sezonu przygotowuje arcydzieło Mo- 
ljera w przekładzie Tadeusza Boy Że 
leńskiego „Szkołę żon". .

TEATR NARODOWY: dziś i we 
czwartek ostatnie dwa razy „Wiel­
ka miłość'4.

W pi.ątek „Wielki Fryderyk" z Sol­
skim.

W sobotę „Bogusławski i jego sce­
na" W. Rapackiego (ojca).

TEATR POLSKI daje do piątku 
włącznie ostatnie przedstawienie
wzruszającej komedji angielskiej 
p t  T g s s s **

'TEATR MAŁY. Dziś komedja 
Bruno W inawera p. t. „Ryk byłego 
lwa*'.

TEATR LETN I: Dziś komedja
G avault'a „Złota ciocia" z Wierzej

TEATR NOWY: Ostatnie 3 przed­
stawienia angielskiej komedji „Spra­
wy rodzinne".

TEATR MALICKIEJ daje codzien­
nie o 8-ej wiecz. sztukę B. Shaw*a 
„Profesja pani W arren" w reżyserji 
Z. Hawana. Sztuka ta  grana jest prze 
szło 100 razy.

K oncert z Sali Kameralnej
Krakowskiego  Tow. Muzycznego

Poważną pozycję programu mu­
zycznego Polskiego Radja w dn. 23 
września stanowi o godz. 21.30 trans­
m isja z Sali Kameralnej Krakowskie 
go Toy'. Muzycznego. Audycja ta  o- 
bejmuje M ozarta — Divertimento 
D-Dur na zespół smyczkowy: obój i 
dwie waltomie. Pozatem w progra­
mie jedna z wczesnych kompozycyj 
R. S traussa — Serenada Es-D ur op. 
7 na 13 instrumentów dętych.

Anegdoty z życia Ibsena
M ija w roku bieżącym 30 rocznica 

śmierci Henryka Ibsena, twórcy dra­
matów, które odbiegły cały świat i 
podziwiane są na scenach wszyst­
kich krajów. O Ibsenie napisano bar­
dzo wiele, jako o twórcy i człowieku. 
Tym  razem t. j. dn. 23 września po­
stacią wielkiego dram aturga w ży­
ciu prywatnym  zajmie się dr. Włodzi 
mierz Jampolski w audycji radjowej 
o godz. 17.50.

Francuski autor
0 swojem s łuchowisku  w Polsce

Nadane przez Rozgłośnię stołecz­
ną wesołe słuchowisko Gabryela Ger- 
minet‘a p. t. „Genjometr" odbiło się 
echem uznania zarówno w kraju  jak
1 zagranicą. Oto autor dowcipnej gro­
teski o aparacie do mierzenia inteli­
gencji nadesłał wyrazy uznania pod 
adresem tłumaczki p. Haliny Gołę­
biowskiej oraz wykonawców audycji. 
P. Germinet z Paryża pisze m. in. 
„Słuchałam „Genjometru" i mimo, że 
nie rozumiem polskiego języka, mo­
głem do3konale śledzić sceniczny roz­
wój akcji. Proszę łaskawie wyrazić 
moje uznanie znakomitym artystom, 
których foniczna gra, sharmoinizowa- 
na, o charakterze burleski była nie­
zmiernie plastyczna. Uznanie moje 
należy się również reżyserowi (p. 
Bohdziewiczowi), tudzież szczere gra 
tulacje tłumaczce tekstu".

W tece Polskiego Radja znajduje 
się nowy skecz Gabryela Germinet 
p. t. „Waterloo*, czyli miłość synow­
ska" który wejdzie na afisz w na j­
bliższych tygodniach.

Zb. Mitzner omówił hasła i postu­
laty młodzieży robotniczej wysu­
wane w „Tygodniu Młodzieży".

Część artystyczną Akademji wy 
konała sekcja dram atyczna Koła 
„śródm ieście", której występy cie­
szyły się ogólnym powodzeniem.

Okrzykami na cześć P. P. S. 
i Organizacji Młodzieży P. P. S. a.
kademję zakończono.

**
*

W  niedzielę, dnia 27-go b. m. o 
godz 8 rano odbędzie się zbiórkh 
zawodników do biegów ulicznego 
i kolarskiego przez ulicę M okoto­
wa, w lokalu ul. Chocimska 23 
Zapisy do biegów przyjmowane 
będą do piątku dn. 25-go w sekre- 
tarjatach: Kola Młodzieży P. P. S 
ul. Chocimska 23 i WRSKO. ul. 
Czerwonego Krzyża 20, w  godz. 
19 — 21.

Odprawa zawodników w sobotę 
dnia 26 b. m. o godz. 19 w  lokalu 
ul. Chocimska 23.

Nożem w serce
Na ludowej sali tańca w M ar­

kach, wynikła krwawa bójka mię 
dzy Czesławem Skibińskim i W a­
cławem Gościckim (obaj zamiesz­
kali w Markach). Gościcki dobył 
noża i ugodził Skibińskiego w 
serce. Rannego przewieziono do 
W arszawy.

Kronika organizacyjna
DZIELNICA P. P. S. ŚRÓDMIE­

ŚCIE. Zebranie Komitetu Dzielnicy 
odbędzie się w piątek dn. 25 b. m. o 
godz. 7-ej. Obecność obowiązkowa.

DZIELNICA MARYMONT -  ŻOLI 
BÓRZ. Dziś o 19-ej w lokalu Dzielni­
cy posiedzenie Komitetu Dzielnicy.

Przy ul. Elektoralnej 31, do 
mieszkania Antoniego Michalaka, 
pracownika szpitala św. Ducha, 
w czasie nieobecności domowni­
ków, włamali się złodzieje i skra­
dli: 2 zegarki, garnitur męski, le­
gitymację służbową, papierośnicę

srebrną, pamiątkową, pożyczkę in­
westycyjną, nakrycie stołowe itp. 
rzeczy, oraz 200 zł. gotówką (pen­
sję otrzym aną dn. 15 b. m .). Po­
szkodowany zawiadomił policję 
VII-go komis., obliczając ogólne 
straty  na 700 zł.

Zaciekła bójka rodzinna
Nocy ubiegłej przy ul. Ko­

narskiego 6, w mieszkaniu Marji 
Bojakowskiej, pokłócili się a na­
stępnie pobili: syn Bojakowskiego 
Tadeusz, żona jego Stanisława, 
zięć Adam Papliński, żona jego— 
Anna (wszyscy zam. Konarskiego 
6). W bójce wzięli udział Cecylja 
i Edmund Dwojakowski i Feliks 
Łyczaków (zam. Konarskiego 6).

Bójka z mieszkania przeniosła 
się na ulicę. Dwaj policjanci prze 
prowadzili uczestników bójki do

V-go komis., gdzie sporządzono 
protokuł.

W krótce po wyjściu z komisar­
jatu, gdy wspomniana rodzina by 
ła już w pobliżu domu, znowu wy 
nikła bójka, która miała przebieg 
jeszcze bardziej zaciekły. Znowu 
interwenjowała policja, przewo­
żąc wspomniane 7 osób do ambu 
latorjum Pogotowia. Tam lekarz 
stwierdził u wszystkich rany tłu­
czone, lub kąsane. Przyczyną bój­
ki był zatarg  o płacenie komorne­
go.

Co wyświetlają K i n a ?
ADRIA: „W cieniu samotnej sosny" 

z Sylvią Sydney.
APOLLO :„Jadzia“ ze Smosarską.
ATLANTIC: „Pasteur" z P. Munim.
ANTINEA: „Zemsta p. X" i „Uwo- 

dzicielka".
ARKON: „Pat i Patachon jako więź­

niowie" i „Nasze słoneczko".
AMOR: „Zmiana serc" i „Człowiek, 

który rozbił bank".
AS: „Wyprawy krzyżowe* ‘i dodatki.
BAŁTYK: „Rose Marie".

BIS: „Kocham wszystkie kobiety" 
(Jan Kiepura) i „Szkarłatny 
kwiat".

CAPITOL: „Trędowata".

OGŁOSZENIA DROBNE 
BIŻUTERIĘ, bnhmr. KWITY
lcmbardowe kupuje, płaci wysokie 
ceny. Heien, Miodowa 2

Z teatrów warszawskich
TEATR MAŁY. „Ryk byłego 

lw a" — komedja w 3-ch aktach 
Brunona W inawera.

Reżyserja: Edmund W ierciński.
Bruno W inawer ma chlubną 

kartę w dziejach komedji polskiej 
Ożywił i urozmaicił tematykę tej 
komedji, w prow adzając do niej lu 
dzi myślących, zawodowców pra­
cy naukowej. Cięty i ostry dowcip 
zamiłowanie do paradoksu—wszy 
stko to przyczyniało się do powo 
dzenia jego sztuk.

Ostatnie sztuki jego są jednak 
niewątpliwie słabsze.

W ystaw iona obecnie w „T ea­
trze Małym" komedja ma wątek 
dość pomysłowy, lecz sztuka mi­
mo to ma wiele braków  i niedo­
ciągnięć.

Treścią komedji jest „Ryk byłe­
go lwa" — ginekologa Cerwusa, 
który dzięki przypadkowo odna­
lezionym listom dowiaduje się, że 
przed dwudziestu pięciu laty żona 
zdradzała go z jego własnym 
przyjacielem.

„Ryw“ więc w yraża się w wyz­
waniu na pojedynek tego przyja­
ciela — starego kaw alera i archi­
tekta, obchodzącego właśnie 25-o 
lecie swej pracy zawodowej.

Obydwu starszym  panom ten 
pojedynek nie bardzo przypada 
do smaku. Ginekolog ma na gło­
wie swoje płodne pacjentki, archi 
tekt —  swój jubileusz i reuma­
tyzm, nie mniej jednak dochodzi 
do ustalenia w arunków pojedyn­
ku zgodnie z obowiązującemi ko­
deksami honorowemi.

Rozsądek jednak czy tchórzost­
wo bierze górę nad poczuciem ho

noru u starokaw alerskiego archi­
tekta, który zamiast stanąć na 
placu —  przegląda sobie stare 
listy i wspomina dawne secesyjne 
czasy.

Dochodzi do spisania jedno­
stronnego protokółu. Pogodzeni 
przyjaciele kpią z siebie i swoich 
rycerskich zachcianek, w tórując 
trzeźwej i brutalnej młodzieży, — 
która ich uważa za mastodontów.

Akcja komedji naogół dość o- 
spała, race humoru pryskają w 
odstępach czasu dość długich.

Sztuka ta  nasuwa pewne refle­
ksje, dające się uogólnić do całe­
go tow aru teatralnego ostatniej 
doby.

Autor ośmieszył w niej przyw a­
ry wieku starszego, wykpił zatę­
chłą organizację życia rodzinne­
go i bezsensowne rzekomo poczu­
cie honoru... w starszym wieku.

Miałby praw o do tego, satyra 
tego pokroju miałaby sens jakiś, 
gdyby tym ośmieszonym przez sie 
bie formom życia przeciwstawił 
coś wartościowego i pozytywne­
go*

W  istocie jednak poza przeja­
wami dobrego humoru autora nie 
w idać w tej sztuce żadnej myśli, 
żadnej drogi, któraby w yprow a­
dzić mogła z tego zaklętego koła 
głupstw a i martwoty.

Cała śmieszność sytuacji m arze  
komo polegać na tern, że rozpra­
w a honorowa między dwoma star 
szymi panami toczy się o megierę, 
na którą teraz żaden z nich spoj­
rzeć nie chce. Czy w arto wobec 
tego rozbijać sobie łby o fikcję 
dawno minione']' przeszłości?

Pan W inawer, stojąc na grun­
cie filozofji „życia ułatwionego" 
z politowaniem patrzy na swoich 
bohaterów, w ydając ich na poś­
miewisko zakłopotanej widowni.

Przyznać się muszę, że na mnie 
to wszystko zrobiło wrażenie ra­
czej przykre.

Nie ma nic śmiesznego w reak­
cji honorowej ginekologa, wiek 
starszy nie ma nic do tego.

Jeżeli cała filozofja autora spro 
w adza się do wykpienia boziewi- 
czowskiej honorowości u star­
szych panów, to czy zaleca ją 
młodym?

Z dw ojga złego, jeżeli jedyną 
racją potępienia rozprawy honoro 
wej jest wiek mocodawców i ich 
reumatyzm, to nie było poco po­
dejmować tej sprawy, gdyż to jej 
ani nie rozwiązuje, ani nie ośmie­
sza.

śmiech taki, jeśli nie ma dal­
szych celów społecznych na oku, 
jest wręcz szkodliwy, niemoralny 
i niesmaczny.

Autor wykpiwa sobie wspólno­
tę rodzinną, poczucie honoru nie 
wiadomo zupełnie w imię czego 
z jakiej racji i poco.

Rezonerami autora są niby ci 
młodzi jeszcze głupsi od star­
szych. Nie posiadają żadnego 
zmysłu historycznego, wiedzą, że 
trzeba się zachwycać tern co jest 
teraz modne i w ygłaszają bezsen­
sowne androny, mające symulo­
wać życie nowe młodzieży.

Anarchiczne i głupkowate uję­
cie swobody obyczajowej w sty­
lu Lindsay‘a nie przeszkadza jed­
nak Zuli, córce ginekologa, ukry­
w ać swego m ałżeństwa z Cynngi- 
serem, bo... nie chce się przyznać 
do nazw iska męża.

CAPITOL “
„TRĘDOWATA"

W roi, główn,

Elżbieta Barszewska
F r a n c i s z e k  B r O d n i G W i C Z

CASINO:
świat".

„Fredek uszczęśliwia

Taką jest ta  zdobywcza, trze­
źwa i pozytywnie myśląca mło­
dzież.

Przyznać trzeba, że na tle takie 
go galimatiasu pojęć, przeciwsta­
wienie młodego pokolenia starsze 
mu jest drażniąco szablonowe. — 
Autor poprostu pogubił nici 
swych rozpasanych wątków korne 
djowych, które skłębiły supeł nie 
do rozplątania.

Z dwojga złego, skoro ani star­
si ani młodsi nie mają nic cie­
kawszego i wartościowego do po 
wiedzenia, niech raczej wierzą w 
„świętość" ogniska domowego i 
w Boziewicza, niżby mieli w ygła­
szać cyniczne i niemoralne w tych 
warunkach androny.

Uderza też nadmierńie thiędzy- 
narodowa fonetyka nazwisk i i- 
mion, dezorjentująca zupełnie na 
tem at miejsca i środowiska: jest 
więc ginekolog — Cerwus, archi- 
tek —  Parny, jest i Filip Motek, 
ale jest i lokalny chyba Cynngi- 
ser i arcynarodowa Michcia i Bo- 
byś i Nalesońska i Zula...

Poco ta zawiła i sztuczna ma­
skarada?

Na czoło wykonawców wysunął 
się Jan Kurnakowicz w doskonale 
ujętej roli Cerwusa i Stanisław 
Grolicki w roli architekta. Nader 
inteligentną kreację M otesa dał 
Jerzy Noskowski.

Szablonową parę młodych dość 
szablonowo ujęli: pp. Irena W a- 
siutyńska i Jan Kreczmar.

Reżyserja E. W iercińskiego zbyt 
wolne nadała tempo sztuce.

Dekoracje Z. W ęgierkowej, ka­
rykaturalnie przystosowane do za 
łożeń sztuki, spełniły należycie 
swe zadanie.

J .  N. M.

CASINO Nowy Św iat 50
p. 6, 8, 10

OTWARCIE SEZONU
Największy film prod. Uniwersał 

Piet. Corp. p. t.

„MAGNOLIA"
W roi. główn.
urocza IREN A  DUNNE,

ALLAN JONES 
PAUL ROBESON

LOS: „Kocham wszystkie kobiety" s 
Kiepurą.

MASKA: „Oskarżam Cię Matko" i
„Prokurator Alicja Horn".
MAJESTIC: „Cygańskie dziewczę".
MARS: „Anna Karenina" i dod. koL
MEWA: „światło w ciemności" i

„Dziewczę z Budapesztu".
METRO: „Miłość w czołgu", na sce­

nie rewja.
MUCHA: „Burłaki z nad Wołgi" 1

„Nocne życie bogów".
M1NERWA: „Człowiek dwuch świa­

tów" i „Bez honoru".
KINO MIEJSKIE — Hipoteczne 8. 

„Bounty".

KINO MIEJSKIE
Początek seansów godz. 5.30

„ B O U N T Y "
Ceny miejsc; Parter od 75 gr, 

Piętro od 50 gr. 
Urzędnicze 50 gr. I miejsca

COLOSSEUM MAŁE: „Dzień wiel­
kiej przygody".

CORSO: „Burłaki z nad Wołgi" i
rewja.

CZARY: „Potępienie" oraz nadpro­
gram.

FAMA: „Serca ze stali".
FILHARMONJA: „Jedna z tysiąca".
FLORIDA: „Morderca" i „Czar mło 

dości".
FORUM: „Człowiek, który wiedział" 

i „Zew krwi".
EUROPA: „Błękitna parada".
ELITE: „Kapitan Blook" i „Stary 

pionier".
HELIOS: „Jego wielka miłość".

Rene Claira.
GDYNIA: „Takie są dziewczęta" i

rewja.
ITALIA: „Księżniczka Czardaszka"

i dodatki.
KOMETA: „Królewska faworyta" i 

rewja.

K O M E T A  -
ul. Chłodna 49, lei. 6.48-51-

NOWA TOMBOLA: „Mazur" i „Wszy 
stko żart".

OKO PRASKIE: „Wesołe szaleń­
stwo" i „Izela".

PAN: „Bolek i Lolek". ■

Ki­
no PAN p’4< 6' 8> 10
Adolf DYMSZA

w komedji

JOLEK i L i r

ii
Dzieje najrozpustniej szej kobiety 
XVIII wieku, słynnej kurtyzany Ma­
dame Dubarry w imponującej ogro­
mem realizacji W i l i a m a  D l e t e r l e

r e w j a

H O LLY W O O D
Już Dziś! Tylko 10 dni! Już Dziś!

Na G w iaździs tej Foli
CHÓR DANA przed wyjazdem 
do Ameryki.
SZCZEPKO i TOŃKO z wesołej 
Lwowskiej Fali.

OLGA KAMIEŃSKA.
Janina Sokołowska, Ludwik Sem­
poliński, Ludwik Lawiński. Balet 
Pianowskiego z Nowicką, Michal­
ską, Cesarskim na czele. Dekora­
cje: Senagalewska. Codziennie
iwa przedstawienia 7.20 i 9*30. 
Bilety do nabycia w kasie Teatru 

od 11 rano do 2 i od 5-ej.___

PETIT TRIANON: „Armja Ewy" i 
„Kochaj tylko mnie".

POPULARNY: „Czarne róże" i re-
PROMIEŃ: „Nasi chłopcy maryna­

rze"! „Iskor".
PRAGA: „Mazur" i rewja.
RAJ: „Rapsodja Bałtyku" i „Wesoły 

miljoner".
RIALTO: „żona czy sekretarka".
RIVIERA (Leszno 2): „Dodek n a  

froncie".
RENA: „Jej wysokość całuje" i

„Spełnione sny".
ROXY: „Mały marynarz".
SFINKS: „Upiór na sprzedaż".
ŚWIAT: „Cyrk Barnuma" i „Szalony 

Porucznik".
STYLOWY: „Grzesznik miło woli".
ŚWIATOWID: „Mayerling".
STUDIO: „Mayerling".
SOKÓŁ: „Armja Ewy" i „Weseli ku­

racjusze".
SORENTO: „Burzami nad Andami" 

i „Parada rezerwistów".
TON: „Mały marynarz".
UCIECHA: „Pokusa" z Marleną Die 

trich i Gary Cooperem.
UN JA: „Ostatnie dni Pompei" ł re­

wja.
VARIETE (Gmach Cyrku): „Legjon 

nieustraszonych" i „Jego Ekscelen­
cja subjekt".

p. 4 p. p.K I N O  V A R l £ T Ć
( G m a c h  C y r k u )  O r d y n a c k a  1 

WIELKI PODWÓJNY Program

Legjon N ieustraszonych
z  W a l l a c e  B e r r y

Jego Ekscelencja Subiekt
z Eug. Bodo— Benita-Ćwiklińska

Dla młodzieży dozwolone 
Ceny od LJ4 g r .

Redaktor odpowiedzialny: LUDWIK WINTEROK. Odbito w  drukarni Sp. Nakładowo Wydawniczej „Robotnik", Warszawa. Warecka 7.


